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Dotkliwe skutki Najlepszy 

pi8fWSZOg0 ataku Zimy z a h I ad ! 
& śmlertelnqch (J)YIJGdków dro2owych w branży bawełnianej 

w cią.gu ostatniej doby M.o wało w wypadkach drogo- I Loaa Sow"1n' sk1" I za kilka dni odb~dzle ~ię 
premiera w .oaj r>iękniejszym zanotowała na terenie kraiu wvch. • & -

11 wypadków drogo~ych, .w • * • w Polsce 1 Jednym z naJ
wię .<szych teatróvv operowych 

k tóry(:b z!<i.nęło 6. ~;;ob, .. a 7 Od trzech dni sypie w Mo- Wf ę CZ) ł 2 Oł 0 d Ze 
odni<»łO rany. W1ęKszosc wy skwie z niewielkimi przerwa-

w Europie ~warszaw~kim 
Teatrze Wielkim Opery i Ba-

JP3.dików spowodował'<> obl-o- mi śnieg, który już grnbą war t d h d n,. 
~~~~e H~rl.~~~e~p. ~w po:.~e.j~f~= ~~-:~ie p~:r:i~ ~ia~~!~yc~cz,;;:~ SZ an ar przec o 

letu w wanszawie. 

Na zdjęciu - p(l lewej stro
nie - fragmenr sceny głów
nej I rampy oświetleniowej. 
WYź<"j - jed!!n z kilkud:r.if!-

. tach, by zapewnić normalną 
czowskim samochod cięzaro- komunikację w mieś.cie .. z dnia 
wy z przyeozeoą w~ladowana na dzień jest również coraz 
sl>upami żelbet:owyrm wpadł zimnie.I. w nocy z piątku na 
w poślizg i potracił. sto.iii cą sobotę w Moskwie notowano 
llla poboczu szo>y Ja:unę Żal. 10 st. mrozu i taka tempera-
Kobi~ odniosła w wypadku tura ma utrzymać się w cią-
ciężkie oorażen.ia i w dro- gu dnia. 
dze do szpitala z:marła. w nocy z soboty na niedzie 

lę spodziewany ")est spadek 
Warszawskie pogotowie mi- temperatury do minus 26 stop 

Iicji 40-krotnie interwenio- ni. 

Z .Żl'CIA lfll'..ll;TE 
=--=:...:.~----

ecmo z !»=• m/,;xlzieżotD'j}Ch . <>:tJłosilo pk·biscyt na 

J bohatera. ZwycięS>two od. nwsli bolia.te'1"0<W1e li~ 
U.ra«y srprzed pra.wie SW Lat. Wolod!f)OWOS1-i., 
S.krzetu.s<kt, Kmicic, Ko~duzn. Toż ro już od paru 
dzieis1.(1.tk/>w .. l.ait renc~ści., starey. A · jed114·k wy-

grali be.zilwnkurency}•nie. Polwn.ali mtooych. • 
Ju.ż od dl:uższego czaw odczuwamy brak wspókzeisnego 

oo/J.aitera, Jotóry by poryWa.z ..'lW)łm• •. czyna:rz.i, odA!-zi~lywd 
na w·lfObraźn.ię, 2'1L">la·s:zcza m/,odziezy, mogł słuzuc Ja.ko 
wzór do na.!ladowa·nia. Domavajq się go wy.clu:noawcy, 
d01TnagaH1 kirytycy lioteraccy o:i pisarzu i lcrlftycy fume>Un 
od „.._-ż11serów. Tymczooem lx>haitera jaik nie m.a, ~ ~ 
ma. 

Poja1wil si-ę nawet raz 10 fi.lmw „P&n.gwin" to.·k.i jedera, 
a1J? ch-erla"Wl/, kujon, z Jwmpleks.a.mi, rodziców nie szanu-

Bohater 
jąc!f w lcońcU chuligani go pobili. · Co z tego, że b~ 
od~y, kied.Y słaby. Boha,ter z pod.bi.tym ok.ieni, cho~by 
b,,,Z najbardziej Śt!Jięty, mlvomu ni.:! zaimpon~Je. Co inne
go te1~'1.Vizyjny S·uni:tv.. Ten ~alctvcznie moze. S1.ą podo
bać. Ale on działa w 101;n!l'm .•1me-ci.e, za granw4, a nam 
clwd'.z< 0 na.szego, SWOJ$Vtie<go, krojoW€go, ta•kie-go co to 
by znal judo i granna·ty.k.ę. .bo.los i savoir-vivre, język.i 
obce 1 bD ja w·iem co tam JP.szcze. 

w !'it..o.ra-turę pod tym. WZf?!ędem nie wierzę . • Ws.pól
eześni boh.a.terowie ks·1q:,~ sq z re-auły ludzmi re
f le~sH i krm,t;emplax:ji, a ~eirh !1M'>et od.ważni, to w ka
teog.ori•aeh mo•ralnych. Ta.ki ka:•erl! Wśród naszych. roda
ków nie zrobi. Z1·eszt4, ;a,k ®1e su: Z<l'U'Ważyć. 11an twor• 
cy .sq bardzo z.azdrośni o S'l.V'O'U:h bohaterów. Jo;k dottld 
żaden z a-utorów nie pazwolil, ~b11 >ego w«D:my boha
ta przerósl go $IWll po.pu/M!WicWi. 

od zaraz 
g1.(}owy od =~· ObaitDWJm się tvMw, że g;dY'b.Y ~ 
„Sta·u,ki wi-ęlcszej ni.ż ż~" potxx:zy/.4 się . a.a~J aż do 
n.a.sc1:w:h czaisQw (o c.ztpn. marzi: nie tyiko JO. Je?.en), to 
przy tatk .szybkimi. teT114>ie 2'dob11wa.nia gwiazdek i naszy
wek M#Z 11Wjor lacn-O może 1>01Siqść 1;zlif!I geneiralSJl«e. 
A jlllTw oe'nera:l 8otaonie się za.raz bo/UJJtere m na·~odc>llJ']Jlm. 
Tymc21a~em manny dość pra.u;'lf~w1JCh b<>MterO<W · n.a'1"0-

dowych 111 st>oiPnw generolów. w ogóle 'a1wtentvcrnych. l>oluł 
terów 'lla:ro~ nasza. n.1~ h.wt;o.r;.a mvproawloowala 
nam wi.elu. T!Jlm Tazem za.ś chodzi o ino1J1kl.ego . "t>o1u11era 
lu<:Lowego, 1'lebe~ moż.e być onawet niel~Y, 
UN:z prawdopodolmy, .syrmbol1C011y, Wzoro<7WY, ooroa.teir bez 
skazy (inki iatich "" OflÓle nie ma), uczciwy, mMal11y, 
szlachetm11, ~11. dz!iem11; ~=y, no i 91'2'.V
s-to}ny jak MiiTcu~kii. Na. taki.eg.o bO>luLtera. z utR1Stkm.1e
nU!-m. erek.a ca.lv n>air-0.cl. czv1i. wszy.sey teiLewidroWie. Bo 
dziś t!l'llw telewizija. Jest w 1tam.ie (JO dostqrczyć. 

KAROL B.ĄDZIAK 

1 
'5ięciu żyrandoli zdnblącycb I 

wnętrze teatmi. 
Fot. CAE - Szyperko -

W najwięk~zych w kraju 
zakładach włókienni:zych 
Łódzldcb ZPB Im. Obr. Po
koju odbyła się w sob-otq 
Konferencja Samorządu Ro
botniczego. Podczas uroczy
stości zaroga tego przed;ię
biontwa, znaneg:i również na 
rynkach zagranicznych pod 
nazwą „Unjo:itexu" (26 proc. 

roC'Zystości !OO-lecia ~ceny narodowej 
t Teatru Narodow~go oraz otwarcie 
Teatru Wielkiego obcbodzone łącznie, 

go i ze sztuką „Sniadanie, oł>iad, kolacja" 
Andrzeja Szypulskiego oraz „D1"ećml slońca" 
Gorkiego, „Głodem i pragnieniem" Jonesco 

wytwar-zanych tu tkanin 
idzie na eksport) otrzymała 
na wła;ność zdobyty po raz 
trzeci z rzędu we współza
wod·oictw:ie sztandar prze
cho:lni preze3a Rady Mini-

staną się wielkim świętem polskiej kultury. 
we wszystkich teatracb w całym kraju od· 

będą się imprezy związane z uroczysto<ciami 
jubileuszowymi. Teatr Stary int. Heleny Mo
drzejewskiej w Krakowie obcbodził w pa7.
dzierniku 100-lecie objęcia przez Stanisława 
Koźmiana dyrekcji tej placówki, co dało pn• 
czątek nowoczesnemu kierunkowi na pierw
szej krakowskiej scen'~. Teatr Polski w Po· 
znaniu, wybudowany w 18'15 r. ze składek 
społeczeństwa wielkopolskiego, obchodzić bę
dzie wkrótce swe 90-łecie. z tej okazji odhę· 
dzie się premiera „Marchołta grubego a spro
śnego" Kasprowicza oraz sesja naukowa. 
Teatr Polski w Bydgoszczy, któr}' rozpoczął 

swą działalność przed 45 laty, święcić będzie 
wraz z operą i operetką 20-lecle reaktywo· 
wania swej działalności powojennej. Uroczy. 
stość ta będzie połączona z premierą sztuki 
Romana Brandstaettera „zmierzch demo ... 
nów". w grudniu - 35-lei;ie pierwszej dY· 
rekcji Stefana Jaracza I 20-lecie jego l>mier• 
ci czcić będzie Teatr Ateneum w Warszawie. 

„Barbarą Radziwiłłówną" FC!:łtńskiego (w 
objeżdzie). Teatry dramatyczne we \Vrocła• 
wiu grać będą na scenie TeałTo Polskiego 
,,Kordiana" Słowackiego, · na klameralnej -
„P1erscień "·ielklej damy" Norwida. 

strów i przewodniczącego 

CRZZ. I 
Ignacy J,oga-Sowiński, wrę

czając sztandar na ręce dyrek 
tora zakładów Bogusława Wal 
czaka, przekazał 12-tysięcznej 

(A) DaJsccy ciąg na str. 2 

•••••••••••••••••••• 

Centralne uroczystoci odbędą. się, oezy· 
wiście, w murach spadkołbiercy wiel
kich tradycji - .,. Teatrze Narodo-

wym w warszawie, który w)•stąpi z „Kor• 
dianem" Słowackiego. Teatry w oałym kra
ju w dniach 19 i 20.x1. wystąpii4 ze sw~mi 
najciekawszymi przedstawieniami, prezentuj~c 
zarówno utwory klasyki polskiej i obcej, 
jak i utwory współczesnych autor6w poi• 
skich I obcych. 

Na 200-łecie sceny "larodoweJ teatry przy. 
pomna nam przede wszystkim repertu11r kla· 
syczny. w tych dniach będzie można soba
czyć przegląd polskiej klasyki ec1 Kochanow• 
skiego przez zahłockiego, •ogttsław~klego, 
Felińskiego, at po otwory WyspiaJisklego 

W reszcie pięć teatrów na Ziemiach za• 
chodnich I Północnych obchodzić bę
dzie :w-lecie swej działalności. Teatr 

Dolnośląski w Jelenie., Górze wystąpi z tej 
okazji z premierą „Zemsty" Fredry. Teatr 
1m. Jaraeza w Olsztynie zaprezentuje „Hor• 
sztyńskiego" Słowackiego, a Teatr Ziemi 
Opolskiej w Opolu - „Spazmy modne" Bo
gusławskiego i „Noc listopadową" Wy•piań
skiego. Teatry dramatyczne w Szczecinie wy
stąpią z „Barbarą Radziwiłłówną" Felińskie• 

I Zeromskiego. Spośród pisargy epoki roman
tycznej najczęściej na afiszach pojawi się na• 
zwisko J, Słowackiego (10 przedstawień), na
stępnie Fredry (8 przedstawień), Bogu11ław• 
skiego (6), Mickiewicza (6). Wyspiański l'e• 
prezentowany l)ędzie gl6wnie· „Weselem". 

Po klasyce, na drugim miejscu znajdują się 
polskie gztukl współczesne: Szaniawskiego, 
Różewicza, Mrożka, Szypulskiego, i Bordowiesa. 

Premiery, wystawy, specjalne wydawnictwa. 
odczyty, spot.kania aktorów 1: publicznością, 
sesje naukowe będą manifestacją twórczej 
l społecznej działalności polskiego teatra. 

..... ------------------------------------
I „Piękna Helena" • 

O pobycie w USA rozmawiamy z - Krystyną Nyc-Wronko 
„FMcynująea primadonna Lódzkiej Operetki", „Ogni-

sta Polka" - pod takimi tytuiami polonijna prasa chi
cagowska zamieściła recenzje z występu Krystyny Nyc
Wronko w tym mieście. To było w sierpniu. Dziś pu
bliezn<Jść łódzka oklaskuje swą ulubioną artystkę w 
„Piękllej Jlelenie". Choć ze Stanów Zjednoczonych wró
ciła Krystyna Nyc-Wronko Już we wrześniu, była do 
tej 1><1ry tak zajęta, że nic miała czasu podzielić sii: 
z nami wrażeniami z pobytu w USA. 

każdy instrument jest zradio
fonizowany i dostrojony do 
stereofonii. 

nej l'oiki. Nasze kobiety ma
ją zdecydowanie wię<:ej gustu. 

Rozmawiała: 
T. WOJCIECHOWSKA 

- Natychmiast ipo powrocie nizowano takze drugi. Potem 
rozpoczęłam intensywne pró- otrzymałam, propozycjE) pozo
by .,Pięknej Heleny",, grając stania na miesiE:czne wystę
jednocześnie co dzień w py w Stanach. Niestety, jed
„Ptaszniku z Tyrolu". Jeśli nak. naglił mnie termin pre
dodać do tego jeszcze aklima miery „Pieknej Heleny" w 
tyzacjE) po dwu i pól mi1>- Lodzi. 

Chciałam obejrzeć też jakąś 
komedię muzyczną (operetka 
jako gatunek nie istnieje tam 
w ogóle), ale żeby ją zoba· 
czyć trzeba kupić bilety na 
jeszcze dwa inne przedstawie· 
nia, a na to nie pozwoliły 
nam fundusze. ~~~~~~~~~~~~~~-

sięcznym pobycie w innych - Czy poza Detroit I Chlea-
warunkach klimatycznych... wo była pani gdzieś jeszcze? 

- Lepiej późno, niż wcale, - Staraliśmy się zwiedzać 
niech więc teraz podzieli sil') jak najwięcej. z dużych miast 
pani z nami wrazeniami z jeszcze - Nowy Jork i Wa
podroży. Jaki eharakter miał szyngton. 
pani wyjazd? - lnteresowala się pant 

- Całkowicie prywatny; by- tamtejszym życiem lmltural
li,;m:r z mężem u krewnych, któ nym'? 
rzy mieszkają w Detroit. - Trochę było z tym trud-

- Mimo to nie uniknęła pa- ności, bo trafiliśmy na sezon 
ni występów? ogórkowy, który jest chyba 

- Zaczęło się na „Bato- jeszcze bardziej ogórkowy niż 
rym", gdzię Istnieje tradycja, u nas. W No'l.vyM Jorku obej
że podróżujący arlyści dają rzeliśmy gigant:,""Czną rewię w 
występ:v ·na statku. Spiewa- „Ra.:lio - City Music Hall" z 
łam · raz dla współpasażerów, doskonałym 60-osobowym ba
a drugi raz dla załogi, z oka- Jetem i mniej ciekawymi so
zji ,,Dr>i Morza", które wlaś- listami. Jest to jeden z naj
nie wówczas przypadały. większych amerykańskich mu-

. - Występy w Chicago mia- sic hallów. Program rewiowy 
ły również charakter pr;ywat- przeplatany jest filmem. To 
ny? znaczy od rana niemal, „non 

- Tak. poprosiła mnie miej- stop" idzie na zmianę rewia 
~owa Polonia. Początkowo i film. Gdy film się kończy, 
miał to być jeden koncert., ale z kanału „wyjeżdża" na salę 
wobec dużej frekwencji zorga 110-osol:.owa orkiestra. Prawie 

- Czyli sprzedaż wiązana? 
- Coś w tym rodzaju. Obej-

rzałam więc za to dwa filmy 
muzyczne: „My Fair Lady" 
i ,.Sound of Musie", oba 
barwne. panoramiczne i ste
reofoniczne. Ciekawa jest tam 
reakcja publiczności kinowej. 
Gdy fi.j,m sie podoba, jest 
okk~kiwany, choć na widow
ni nie ma autorów. 

Jeśli mowa o życiu kultura! 
nym, to trudno chyba prze
prowadzać jakieś analogie. 
Ponad 3-rnilionowy Detroit po 
siada tylko jeden teatr, a ra
czej budynek teatralny. w 
którym występują przyjezdne 
zespoły, ma natomiast ponad 
50 rozgłośni radiowych, oczy
wiście prywatnych, w t,ym 6 
stereofonicznych. 

- .Jakie wrażenie wywarła 
na pani kolorowa telewizja? 

- Zdecydowanie się rozcza-
rowałam. Stanowczo wolę 
czarno-białą. 

- l na zakończenie może 
coś dla naszych Czytelniczek"! 

- Przeciętnie ubrana Ame
rykanka wcale nie jest ele
gantsza od przeciętnie ubra-

naukowe 
GRZEJ4CE DYWANY 

Kaloryfery ~ MWO-o 
cresne mies2'kania. W1J1Chodzq.c 
z tego zal-Ożeni.a. Ja.rpoiu;zycy 
1Yl'ZVQ<Jlt.o.W1.1ją prod:i"Tccję grze- ' 
jqcilch dyw<.m6w. Będ4 OM 
włq.czoone do sieci elektryc~ 
nej, a .specjalne tennosot.aty Te-· 
gulowvr.ł! będq ciepłotę tok, bfl 
temperO'fJwra w pomiesz-czeni" 
pozodaJto<U.a. zaiwsze jednako
wa.. 

1>t.A MASzyNIS'TEK 

~~,..,kalk( 
ze ~znego ttootrz'/łW{1-.. N ui 
drą s~ one, 11.ie rw~;ajCł, sq 
zn.ac.zinie tl'walsze TI>i.ż papie
rowe. Mo.źlll4 je stosmooć <W 
dziesięciu kopii. Uderzenia 
c;.cion.ek maszyny nie pozo
staot.1.n.a.j<ł na 11.ich żad.nl/Cll il4• 
a'.ÓMa. 
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Przed debata budżetową Sukarno Fala oburzenia i protest6w bezsk~tecinie E. Szyr spotkał się 
Pl'ICO{l)lty tydzień ~~.ar a,. §. ę . . z przedstawicielami 

komisji sejmowych przywroc1c spoko) W lndoneZJI '~~.n~.a~~~.0~!.~~ .. " 
w związku 

rasistowskiego 
z decyziq 
rządu Smitha 

Problem Rodezji znajduje stosunki gospodarcze i inne. 
Przyszły tydzieii w Sejmie • KC PZPR, wiceprezes Rady 

- 1,o rozpoczęcie kolejnego Nasułion grozi dalszymi represiam1 Ministrów Eugeniusz Szyr 
etapu prac poprzedzających spolkał się 13 bm. z grupą 

się nadal w centrum uwagi 
opinii publicznej i polityków 
całe!?"o świata. 

Premier poriuga1skt Salazar 
zdecydowanie popiera nąd ro
dezyjski. Swiadczy o tym ar• 
ty kuł rządowego dziennika 
„Diario da Manna„~ 5esj~ budżetowa,. Poszczegól- A 1000 zabi'fych Jaw'ie prz~wodniczących i zastęp-

ne komisje sejmowe podej- V na CÓW przewodniczących prezy-
muJ·a prace nad proJ"ektem dió'N !!>OWiatowych rad naro-

Ra.da Bezpieczeństwa wzn?'" 
wiła w sobotę po południu 
debatę na temat kryzysu po~ 
łudnioworodezyjsklego. d d t s sadzie nie jest antykomuni- d h b · y h na u.:hwaly 0 planie gospodar- Podczas g y prezy en u- stą". " owyc , prze ywaJąc. c Minister spraw zagranicznych 
w. Brytanii, Stewart przedsta 
wił projekt r„zolucji stwierdza 
jącej, że Rada po pierws~e od 
mawia uznania lcgalnosc1 se
cesji rodezyjskiej; po dru~ie 
ponawia apel do wszystkich 
państw, aby nie uznawały r<'!
zimu rodezyjskiego; po trzecie 
wzywa wszystkie państ~a, ab~ 
nie wysyłały do Rodezji brom 
ani sprzętu wojskowego; oraz 
po czwarte wzywa wszystkl<; 
państwa, aby udzieliły rządowi 
brytyjskiemu niezbędnego po
parcia i pomocy w posunię-

Parlamentarzyści 
Chile 

czym i projektem ustawy karno stara się przywrócić Subandrio także ocenił suro kursie w ośrodlm szkolenio
budżetowej na rok przyszły. spokój w kraju zgodnie z za- wo „ruch 3-0 września", ale u- wym Urzędu Rady Ministrów. 
Oba projekty, które były sadami rewolucji indonezyj- nikał bezpośrednich oskarżeń E. Szyr omówił niektóre za-
przedmiotem obrad plenum skiej - trwa dotychczas k~m- pod adresem KPI. Mówił na- gad'lienia związane z proble-
Sejmu w dniach 11 i 12 bm„ pania terrorystyczna przeciw- tomiast o konieczności ocale- matyką IV Plenum KC par- opuścili Polskę 
uchwałą Izby zostały, jak ko lewicy. Liczb-a śmiertel- nia rewolucji indonezyjskiej i tii oraz udzielił odpowiedzi 

'-"~ od b- h ofiar terroru na samej utrzymania postępowego rozwo w godzinach popołudniowych, 
po 4-dniowym pobycie w Pols 
ce delegacja parlament.arzystów 
Chile z przewodniczącym Izby 
Deputowanycb - Eugenio Bal 
lesterosem opuściła warszawę, 

wiadomo, prze"""""'ne P o nyc . - j ndonezji na pytania. rady poszczególnym komi- tylko Jawie środkowe1 wyno- _:.u.::....::I::,.::..:..___:_· _____________________ _ 
sjom. si już okolo tysiąca. 

Tak więc w przyszłym ty
godniu nad poo;ektami planu 
i budżetu na ook 1966 roz
poczyna prace &..,komisji sej
moV1<'Ych,' 

Iłowe e1-•menly 
w aferze Btan Barki 
. w śledztwie I prowadzonym 
we Francji w S'/>rawie porwa
nia Ben Barki nastąpił w pią
tek nowy semiacyjny zwrot. 
Trwa 'Jx>wiem initensywne prze 
słuchanie dwóch ' funkcjonariu
szy brygady obylczajowej poli
cji francuskiej, i którzy zda
niem prasy, mog:i.i być owymi 
dwoma ,,pseudo~j ·policjantami", 
którzy dokonali porwania Ben 
BarkL Mimo 1zaI•rzeczenia Mi
nisterstwa SJfH:3/"" wewnętrz
nych. opinia ~a I utrzymuje się 
uporczywie. Otlrl.'łczałoby to u
dział wspólniklÓ'llT z pollc1i fran 
cuskiej w o:i:ler·acji porwania 
przeprr-,·radzon<~:il przez tajne 
służby marokafllskie. 

Pndziemn~· eksplozja 
nukl.aarn~ w USA 

Komisja ~•ergii atomowej 
podała do ~lifiadomości, że 12 
bm. Stany 2~iednoczone doko
nały na pol \~onie atomowym I 
w stanie N1~vada podziemnej 
eksplozji n11:1ilearnej. Była to 
21 tego rotldzaju eksplozja 
przeprowadzcha w USA w br. I 

J(;ole!Zance 2:0FJ1 SZt.ĘZAK 
wymzy głęb(1kiego współcau

cia z powod.U zgonu 

MĘŻA 
Składają 

KOLE'ZA:NKI ł KOLEDZY 
z KOŁA KALETNIKOW 
STRONNICTWA DEMO
K.RA~ZNEGO w ŁO-

l'S'/'%1/g DZI. 

Pani KRYSTYNIE 
LEWSKIEJ, głównej 

wej sp{lłdzielni z 
śmierci 

MĘŻ 

RETE
księgo

p.npochl 

1skła~ją ~BZY serdecznego 
• współczucia 

ZARZĄ»i, RADA i WSPOŁ
PRACiOWNICY ze SP-NI 

PRAC1' PRZEŁADTJNK0-
~70-SPEDYCYJNEJ 
„lł'SPOŁPRACA" w 

5471/k ŁODZI. ,_ -
' W dniu \ listopada 1965 r. 
po długiclll cierpieniach, prze. 
źY';wszy lat 69, zmarła 

~ ł P, 

EUCiEHIA 
WOltA~SZEWSKA 
z doma SITACllLEWSKA 

Pogrzeb OOll>ędzie się dnia 
15. XI. br., 10 godz. 15 na 
cmentarzu JllZYm.-kat. przy 
ul. ogrodowdj, o czym za
wiadamia 

N AJBLI'.i"tsz'A RODZINA. 

Dnia 1% listopada 1965 roku 
zma?rła po dlngiclt i ciężkich 
cierpieniach w wieku lat Q 

kol EUGElllA 
WOITASZEWSIA 
z doma STACHLEWSKA 

wieloletnia, zastużona. odda
na pracownica i działaczka 
społeczna WojewDdr:kiego 
Związkn SJ)ółdzielni Pracy w 
Łodzi. RODZINIE zmarłej 
składają wyrazy szczerego 
współczucia 

RADA i Z.'!lRZĄD ZWI.i!r
ZKU; PODST. ORG. 

PART., RADA ZAKŁA
DOWA oraz KOLEZAN· 

KI i KOLEnZY. 

W samej Djakarcie i oko
licach. gdzie formalnie zn~e: 
siono stan wojny, czynniki 
wojskowe nie ujawniają skłon 
ności do zaprzestania repre
sji. 

Minister obrony generał Na
sution złożył nowe oświadcze
nie, zawierające pogróżki kon 
tynuowania terroru i gwałtow 
ne oskarżenia skierowane prze 
ciwko KPI. Nasution zapowia 
dał „z·miażdżenie" wszystkich 
zwolenników „ruchu 30 wrześ 
nia"' i „ludz.i, którzy stali za 
jego kulisami". Zaatakował 
przy tym bardzo ostro KPI, 
twierdząc, jakoby jej postępo 
wa11ie „zagrażało rewolucji''. 
Mimo to utrzymywał. że w za 

Z MISSISIPI 
wydobyto barkę 

z trującym chlorem 
Specjalna ekipa ratunkowa 

wydobyła wczoraj zatopioną 2 
m1~siące temu w Missisipi w 
pobllżu miasta Baton Rouge 
barkę ze śmiercionośnym chlo 
rem. Barka zawierała 602 tony 
płynnego chloru a zatonęła w 
czasie huraganu Betsy, który 
szala! nad południową częścią 
Stanów Zjednoczonych we wrze 
śniu br. Jak twierdzą eksper
ci, gdyby chlor wydostał się z 
pojemników, mógłby spowodo
wać śmierć 40--60 tys. ludzi. 
Barkę znaleziono na głębokoś 
ci 20 metrów. 

Ostałnte słowo pożegnania 

zmarkj dTogiej kole~ 

JANINIE 
WĘŻYKOWSKIEJ 

MUSIAŁOWEJ 
składają 

JtOLE'ZANKI I KOLEDZY 
otaz DYREKCJA STUDlA 
OPRACOWAŃ° FILMOW. 

w dniu 11 listopada 1165 r. 
zmarł 

STARISLAW 
SZLł;ZAK 

długoletni główny lj:slęgowy 
Sp-ni Pracy im. W. Wrób
lewskiego. w zmartym tra· 
cimy ofiarnego I oddanego 
pracownika. Pogrze3 odbę
dzie się dnia 14. XI. 17r., o 
godz. 15,30 z kapliey cuien· 
tarnej na Zarzewie. 

ZARZĄD, RADA, PODST. 
ORGAN. PART. I PRA· 

&W7/k COWNICY. 

Dnia 13 listopada 1965 Toku, 
po długich i ciężkich cier· 
piettiach zmarł, w wieku 
lat 79 

S. ł P. 

nGMUIT 
PEJKOWSKI 
Wyprowadzenie drogich 

zwłok nastąpi 15. XI. br., o 
godz. 15,30 z kaplicy cmen
tarza na Mani, o czym po
wiadamiają 

ŻONA, CORKI, WNU
CZĘTA, PRAWNUCZĘ

TA i RODZINA. 

W dniu 12 listopada 19'5 r. 
zmarł 

WIKTOR 
KOZLOWSKI 

ELEKTRYK 
długole4lni członek Spółdziel· 
ni Pracy. Zmarły był ofiar
nym, 'sumiennym pracow'1i
kiem i dobrym kolegą. Po
grzeb odbędzie się w dniu 
15 Jistopada br., o godz. 15 
na cmentarzu na Mani, o 
czym powiadamiamy p.-zyja
ci.ół i znajomych. 

ZARZĄD, RA.DA, PODST 
ORG. PART., KOLEŻAN
KI i KOLEDZY z KOS-

METYCZNO-LECZNICZEJ 
SPOŁD'Z-IELNI PRACY 

„URODA i ZDROWIE" w 
6472/k ŁODZI. 

Akademia z okazji 20-lecia ZPP 
Czołowi przedstawiciele pol wymi zasłuzonych w pracy spo ciach jakie ten podejmuje, aby 

Ś · 0 łecznej działaczy ZPP. • j rtajlepsz9 zakład 
skiego wiata prawmczeg Krzyżem Oficerskim Orderu zlikwidowa<" seces ę. 
zebrali się w sobotę w War- Odrodzenia Polski został odzna Dochodzące z Afry•~t wiado- (A) Dokończenie ze stz. 1 

załoaze - od Komitetu Cen
tralnego partii, Rady Mini• 
stró,„ oraz CRZZ słowa uzna
nia za rzetelną pracę I godną 
naśladowania postawę społecz
ną, a także życzył dalszych 
sukcesów. 

szawie na uroczystej akade- czony prof. Leon Babiński, mości świadczą, że kraje tego 
mii z okazji 20-lecia Zrzesze- Krzyż Kawalerski Orderu Od- kontynentu zdecydowanie po-I 
nia Prawników Polskich. rodzenia Polski otrzymało 12 tępiają rząd Smitha. Fala obu 

Na uroczystość przybyli: osób, a J~ zostało odznacza- rzenia obejmuje cały świat. 
prezes Rady Ministrów - Jó- nych Złotym Krzyżem zasługi. Tylko premier Republiki Po 
zet Cyrankiewicz, sekretarz Dekoracji dokonał minister łudniowej Afryki Verwoord, 
KC PZPR _ Władysław Wi- sprawiedliwości Stanisław oświadczył, że rząd jego i Ro 

Walczak. dezja utrzymywać bi:<fą nadal 
Przypominając osiągnięcia 

kombinatu, takie m. in. jak 
systematyczny wzrost wydaj
ności i doskonalenie jakości 
(w ciągu roku Uosć tkanin go 
towych kwalifikowanych do I 
gatunku wzrosła z 88,9 do 90,4 
proc., co pozwoliło przedsie· 
biorstwu zdobyć miano najlep 
szego ekspontera w branży i 
zakładu najtanleJ produkujące 
go) mówca podkreślll, łż jed
nym ze źródeł tych !ltlkcesćw 
była atmosfera w fabryce -
dbałość i troska samorządu 
robotniczego oraz adm.inistra
cji o warunki pracy I sprawY 
socjalno-bytowe załogi. 

cha prezes NIK - Konstan-.-------------------------------------------------------
ty ' Dąbrowski, ministrowie: 
s'praw wewnętrznych - Mie
czysław Moczar i sprawiedli
wości Stanisław Walczak. 
Sekretarze: NK ZSL - Lu
domir Stasiak i CK SD -
Leonard Hohensee, prokura
tor generalny PRL - Kazi
mierz Kosztirko, I prezes Są
du Najwyższego - Jan Wa
silkowsl)J.. 

W imieniu KC PZPR i wła
snym Władysław Wicha zło
żył prawnikom polskim ser
deczne życzenia z okazji ich 
jubileuszu. 

z okazji 20-lecia Zrzeszenia 
Prawn1.-ów Polskich, odbyła 
się w sobotę u~oc".ystość. deko 
racji odznaczemam1 panstwo-

Papież Paweł VI 
przyjmie delegacje 
związku przesiedleńców 
Papież Paweł VI przyjmie w 

poniedziałek delegację . zachod
nioniemieckich zw1ązkow prze 
siedleńczych w celu omówie
nia z nimi niektórych proble
mów, dotyczących „niemiec
kich terenów wsehodnich". De 
legacji przewodniczy _b<?ński I 
sekretan: stanu w mm1ster
stwie . do spraw przesiedleń
ców, Peter Paul Nahm. 

20 lat łódzkiej 
• •• organ1zac11 kobiecej 

Niecodzienny charakter mia- dla rozwoju gospodarczego I 
ło wczoraj spotkanie łódz- kulturalnego miasta. Słowa 
kich kobiet. ·Ale i niecodzien- podziękowania za dotychcza-
na była to okazja: 20-lecie sowy trud złożyła łódzkim ko
istni<'nia Ligi Kobiet. Na u- bietom - przewodnicząca LK 
roczystą wieczornicę przybyly Stanisława Zawadecka. Nie 
zasłużone działaczki, z któ- brakło też wspomnień, któ-

. rych wiele uczestniczyło w rymi dzieliły się założycielki. 
zakładaniu w Lodzi tej orga- LK. Wieczór upłynął w ser
nizacji. W spotkaniu wzięli decznej i koleżeńskiej atmo
też udział zaproszeni goście, sferze. 
a wśród nich przewodnicu1ca Drugą część wieczoru ur02-
Zarz.:idu Głównego Sta.nisla- maiciły występy artystyczne 
wa zawadecka, sekretarz KL i pokaz mody. 

M. Jelriemow 
nowym 

PZPR St. Jóźwiak, przewod- Podobny charakter miały 
niczący RN m. Lodzi E. Kaź- również dwa inne spotkania Michaił Jefriemow został 
mierczak, przedstawiciele _ .a mianowicie w Zaklapach mianowany zastępcą przewod-
związkow zawodowych - L im. Armii Ludowej i w Prez. niczącego Rady Ministrów 

wicepremierem ZSRR 

Sroczyńska i Z. Krzywański RN m. Lodzi. Wzięła w nich ZSRR. Dotychczas zajmował 
oraz komendant MO plk Ił. również udzia? St. zawadecka. on kierownicze stanowiska w 
Piotrowski. Wszystkich powi- (mł partll. 
tala w serdecznych słowach.--------------------------------------
przewodnicząca Zarządu Lódz
k;ego LK Janina Su5ka-Jana
kowska. 

W przemówieniach wygło
szonych podczas wieczoru 
podkreślano z uznamem za
sługi, jakie LK w Lodzi . o
siągnęła w pracy dla kobiet, 

r~--;~~~----~--~ 

Jubileusz Aka·demicklei 
Służby Zdrowia w Lodzi 

„Jugosławia 

J 
e&t to trzeci; nl.ezrwykLe iiswtny kirok n(J &Todze zo
cieś-niernw przyj=ych .stio.siu1°1'ków ~ Pols>'«ł 
a J<Ugo..~. Pierwszy - ·wizyta polskMJj delegacji 

patr.tyjno-nq4o!Wej w J~i w 1957 rolcu - prZ1Jtpie
ozętowal ziwrot "" tych stoosu-nJro<:h; drogi - Zet!ZltorOCZ"l.a 
wi:zvt,o. prezydemita Tito w W a1rsz.tl1Wie - stał się okn.zjq 
do pods.umowan·ia osiqgn.ięć wruijetmnej współpracy. Obec
na pocbróż pol.'!'lciej delegaeji, na której czele S"tojq Wi'a
dy,1rŁaw Gorrwu.ika i J6zeif Cyramkiewicz, związana jest, 
.zrlaniem. oboserrwa.torów, z nowyrm.i możłirwośdami w dzie
dzim.w sttcrunków bikllterail:ny>eh; a jednocześnie poswaa 
don-ioS'le znaczenie ze '!Mgle<m na ogólnq syttu,ację pooLi
il/C'Z'Tl4 na świecie. 

: Wczocaj, na uroczystości 
20-lecia Akademkkiej Służby 
Zdrowia, która w Lodzi nosi 
dziś oficjalne miano Zespołu 
Leczniczo Profilaktycznego 
dla Studentów, kierowanego 
przez dr St. Działka, zebrali 
się ludzie, którzy budowali 
tundamenty dzisiejszego kom 
binatu zdrowia społeczności 
akademickiej i liczni goście. 
Obecni byli: mgr Cz. Wiś
niewski - sekr. CRZZ, poseł 
L. Nitecki, mgr J. Kwiatek -
przew. Rady Nacz ZSP, prof. 
prof. rektorzy AM i WSM -
M. Stefanowski i K. Bace
wicz. doc. J. Indulski, prof. 
J. Rutkowski (założyciel i 
pierwszy prezes· Ak. Sł. Zdro
wia). mgr R. Pacyno - przew. 
dis Profilaktyki Rady Nacz. 
ZSP i mgr W. Góralski -
przew. RO ZSP. 

Referat charakteryzujący 
rozwój akademickiej służby 
zdrowia wygłosił kier. Zespo-

·cSPDGODR 
Dziś w Łodzi zachmurzenie 

duże, okresami opady drobne
go śniegu. Temperatura mini
malna - 8 st. C., maksymalna 
- 4 st. Wiatry dość silne i sil 
ne, przeważnie pólnocno-wscho 
dnie. Jutro pogoda bez zmian. 

Dnia 13 listopada 1965 roku 
zma:rł 

HENRYK 
RfTELEWSKI 

głó-y księgowy 1 pełnomoc
nik Zarządu Sp-ni Pracy 
„Napraw Silników Wysoko· 
prę~nych". W Zmarłym pra
cownicy sp-ni stracili odda
nego i utalentowanego pra
cownika, kolegę i najletpSze
go przyjaciela. RODZINIE 
Zmarłego serdeczne wyrazy 
wlQ>Ółczue.&a składają 

RADA; ZARZĄD, KOLE
ŻANKI i KOLEDZY zt 

SP·NI PRACY „NAPRAW 
SILNIKOW WYSQKO· 

PRĘŻNYCH". 6466/k 

hl Lecz.-Prof. Fr; Koprek. 
Przemówienia okolicznościowe 
(i dzi<:kczynne) wygłosili: rek
tor AM prof. M. Stefanowski 
i St. Paszyński. W dalszym 
ciągu uroczystości doc. Indul
ski i R. Pacyno wręczyli od
znaczenia resortowe, dyplomy 
ZSP i nagrody zasłużonym 
pracownikom "PALMA". 

Wietnam 

Walki wokół 
Dn łłnnvu 

z Da Nangu donoszą, łł 
okolicach tej kluczowej ame
rykańskiej bazy lotniczej w 
piątek wieczorem ora:i: w cią
gu soboty partyzanci :.:organi
zowali sześć ataków na głów
ne linie komunikacyjne, bieg
nące na północ od tej bazY. 
w wyniku tych ataków znisz
czyli oni cztery mosty oraz 
wysadzili w powietrze pociąg 
i ciężarówkę wojskową. 
Amerykański rzecznik woj

skow" oświadczył, że obecna 
ofensywa przypomina ataki par. 
tyzantów wok6ł tej bazy w 
ciągu ostatnich dwóch tygod
ni. zmierzają one do zniszcze 
nia dróg i linii kolejowych 
wokół ba„y, stanowiącej punkt 
wypadowy dla zmasowanych 
ataków lotnictwa ametylta6· 
skiego na partyzantów. 

Kronika 
===wypadków 

Józef Banecz (Zbocze 30) 
topił się w wannie. u poSZko
dowanego stwierdzono także 
zatrucie gt. <em i prze'Wieziono 
go oo szpitala. 

* * "' Przy ni. Piasecznej 16 „..,sta-
ła porażona prądem Fr. ~zwa
szyna. Pomocy udzielikl jej 
pogotowie. 

• * • 
11 potar6w zanotowała wczo 

raj Straż Pt'żarna wojewódz
twa. w Bielawach podczas po 
żaru w mieszkaniu Henryka 
Zająca spalił Sill śpiący tam 
przypadkowó meżczyzna o nie I 
ustalonym nazwisku. Cif;!) 

JU>gQs~ socjallłstyczn11 kro.j; niezacm.gażotDmllY tD 
bloleaiCh woj.S'loowych, od da.woo odgrywa w.a~ rolę tD 
trzecim świecie; gdzie je.j 2'da1rie i jej vnicjaJ:11W1J cie.szq 
oSif,ę śz«:11:nkiem i zaufarniem. PoliityJoa. alctywnej koe(IZy
ste ncji poi/rojm.vej każe J ugo!S"Łatvii zabierać głos to na;
V$totni.ejszych svrQIUXl!Ch n=ze1 erpoki.. I w t1/Ch wl.aśnie 
11aj~nie:}srych sprawach, dot1J>C'zqcych pa1oofu i 1D0fn.y, 
rozórojem4a, czdciowyich lcroków odprężern1owych, -wa,!ki 
z i-mperialiZmem i kolonii®izm..."'1n - Z'MÓW!W Po1.s>ka, ja.k 
i Ju.goslaJIDia, zajmujq zgodne sit>am.owiis1ka. 

Jeg.t to ala 1100 wa:Żne, zwWISZC:Za jeśli chodzf. o pro
bT,ermy etJrrorpejtsJ<.ie. Jugos:l(llwia zdecy<Wwanie WJ/fPO'Uń,a4a 
się za nie7Ulll"Usrol1Wści4 (JTMLicy na OdJrze i Nysie. 
W 1957 rolou "/Qraj ten, lctó.ry utrzumy.wa~ pr~em jedy
nie stoOlS"lJm.Jlci z NRF - 'UZ'nal oficjainie rzqid Niemiec
kie_; Re.puolilki Demo!Qrat11cznej. A chociaż, zQOd-nie 
z 001ctryn4 Hll!lT•'l<f:ei:n,a, NieTTllC'll Z61Chodm.ie w odpo?Di.edzi 
na io zerzi'll1.ły stom11;ki z ~/,gradem - rzqd jtl,gosrotviań· 
siei konulowent.nie trwa na Jl'ta.nowj,silou; że ismiejq d11M 
pa,ństtoo. niemiecloie i że vrze·ba z tego ~4Ć wlaś
citwe tvni-0'.'tk:i. 

PrzetSzlość, a ~a lata OBWitinieJ wojny; zlJoud,oinxi
ly mny je.ttcze mosit poroZ'ILmienia między olnl narodami: 
i w J1t(J<J1.~1xtwii i w Polisce toczył.a się zoo,ęta., mafO'IOO 
waoi•ka z ht.tietrows.lci'm oku.pawc.em.. Z w Polsce i w J-u
gOSll-a~vi-i, · )JOZOO'ta>ro te,ż na Z'll!wsze szezeg&tna wrażlW>oA<! 
na wszeH~ie przejawy oo:raxtza.nia miliitarrys-tyczinych, od
wet<YIUJ!Oh sil w Niemczech. Stą.d. te>ź iSolm.ieje dziJSiaij mię
dtzy oau lcrajmn.i szeoro-ka płG1sza:yZ"M. 110rOzwmienia. jd'ł 
clwdzi o politykę Niemieokwj Repu.bliki Federalnej, 3ej 
ronc:z~a odiu.."et>awe i jef llltomowe asriira.cje. Stq,d. tt!:ł. 
wypływa pop<JJrcie, ja;kie.go ttdziela Jugosla:wia polskim 
itli,iejG0/l00'171-, taki.m j(IJlc Plam &l,pa.ckiego, PLain GO'mJUl• 
ki, czy też pro.pozycja Z't.OO'la-r.ia ogólnoeuropejskiej kmi.
femmcji PQŚIWięconeJ problemom bezpieczeństwa. 

s.poo7came polStloo - jtl{/<J<S'lour..amlcie 'JJ'T"Z'!JiP<1. na łtr-ud
-fl.y okres 1V stosunk.ach mi.t:dzlJOO'f'od.otvych. W oj.na w 
VfietnmnU?; groźna &I.a 1KJllooJu 1.0 paW.dniowo-ws-chodn~; 
Azji, ~ żytwyrm Pl'ZW»mnieniem 11iebe-2'pi.ec.ze-Mtiw. 'li4 
;<PJ>1ie w loaiżde; ohlr.oiai 1l1()Że ~an.vić śwUvt awainwrni
cza polity(ka s~ Z~ych. 

Ba:rd:zo .szterlJok;j. jest Wa-ch'larr:z sprtLW; f:rvtereSl!łjiąicych oba 
1vra~ tak g~b<11oo za.anvai-0100ne 'W akcję na rzecz od
prężenia poMycrnego 'Iła świecie; na rzeez polw~n 
w&pótistnieinia ;. 11:Z'1161nia SWUJ€"Ten-ny>eh pran.o wszystki...·h 
-narodów. R.ó-umie szeroki je&"'. wachW:rz srpraw a.kl.ada
jqc11ch się na <mi'izfennq ptr(J)k;:l;ykę dwustronnych sim-un
k.ótD miP,dzo°JJ .PoliS'k.q i J"U"goo&iiwi.q, ro;,wija:jqcych się 
wszech11>t-ran11:1111e - felik ni.gdy jeszcze przOOtem. DlOJf:eor> 
t>eź J>O!Zosf{l;je narm ŻlJ'ClZ!IĆ pol>S'kieJ Mlegac.ii. wyjeżdża}a
cej do sto•l1ey br<Wnieij socia:l'iisti.'l'2'nej JugooS"lmwU - OWO<'
nych rozmhi~, których teyn1!ki przysfażą się sprmaie pn
koju., ~ .ta11cże PT"Z'IJIC:Zyrn.fiq ~ de pogłębienia serdeczneł 
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Ankieta 

P ,, „ anoramy 

Szczęście krótko trwa 
w małżeństwie 

Uczeni po obu stronach oceanu, realizując program podboju · kosmosu, 
ma.Ją pla.ny bliższe i da.lekosię-Lrie. Program „minimum", którego końcowym 
efektem ma. być wylądowa.nie człowieka na Księżycu, jest konsekwentnie rea-
lizowa.ny za.równo w ZSRR ja.k i w USA. Ale jednocześnie tu i tam pro
wa.dzi się eksplorację tras ku innym pia.netom ukła.du słonecznego, mynio~ 
są na. Z~emi przygotowania do przyszłego międzyplanetarnego lotu człowie
ka. Tematyka ta.kich podróży Prtechodzi ze strome powieści fantastycznych 
na la.my fach«>WYch periodyków. Między innymi radziecki miesięcznik „Aw!3-
cja i Kosmonautyka" w jed·nym z osta.~ch numerów omawia warjant ta.kie
go lotu. 

2EGNAJ, ZIEMIO! zatankowany,' wyposażoDY w 
niezbędne urządzenia. Jeszcze 
raz sprawdza się działanie -po 
szczególnych zespołów i rakie 
ta odbija od stacji. Kilka prób 
nych okrążeń kuli ziemskiej i 
- żegnaj ziemio„. 

KOSMICZNY DZIEN' 

specjalna stacja biologiezna, 
która pochłania dwutlenek wę 
gla, wydziela tlen, a także do 
starcza ludziom świeżych pro
duktów. Główną uprawą jest 
tu hodowana w naczyniach z 
wodą chlorella. Istnieje też 
niewielki ogródek warzywny i 
podręczna ferma drobiu. w 
prowadzeniu tego gospoda·r-
stwa biorą chętnie udział 
wszyscy kosmonauci. wszelkie 
remonty, naprawy . awaryjne, 
kontrole układów automatyki i 
łączności należą do inżYniera
elektronika. 

Wy_znanie , 1zlotego ml odzie ńca'' 
- -I Ten Ust, Inny niż dotych-1 

ezasowe, drukujemy właśnie 
ze względu na jego nieeo
dziennośe. Szczerość wypo-
wiedzi autora skłania do 
przemyśleń. Nie tylko aa 

I temat współżycia dwojga I 
ludzi, &le i wyehowauia 
człowiek&.- -

móc jej 11 funduszu Jaki O• 
trzymywałem od nich, ale l!Y 
ło to za n1ało na nasz ,,,pan• 
ski gest". zacząłem więc ko• 
chanych rodziców podkradać, 
najpierw z pieniędzy, pote~ 
z rzeczy trwałych. Na JedneJ 
z takich kradzieży zostałem 
przyłapany. Trzeba słę było 
wynosić z domu. Zapakowałem 
dwie walizki rzeczy swoich i 
nie swoich i po kryjomu czmy 
chnąłem. 

z moją przyszłą żoną doszliś 
my do wniosku, że żYć bez 
siebie nie możemy i wzięliś
my ślub. Teraz dopiero byliś 
my najszczęśliwszą parą zako· 
chanych pod słońcem. Hotel, 
śniadanko, kino, kawka, dan
sing, dni leciałY i rzeczy z wa 
lizek ubywało. A co będzie ju 
tro? Kto by się martwił. Nad 
szedł jednak taki moment, że 
zostałem w jednym garniturze, 

nej „eskapady" znów spotkam 
miłość, która się zacznie od 
nowa. 

• * • 
Prosimy o lłalsze Usty opł

suj ące małżeńskie konflikty, 
przeżycia ł dni codzienne. 
Najlepsze listy - po wydru
kowaniu opłacone zostaną 

według stawe:k dziennikar
skich - o ile autor poda (tyl 
ko do wiadomości redakcji) 
swe nazwi$kO i adres. Prosi• 
my również o podanie Wliełat 

i zawodu. Nasz adres: „Dzien 
nik L6dzki", ul. Piotrkow
ska 96. 

Do lotu na najbliższą pla
netę wytypowano czteroos?· 
bową załogę, składającą się 
z dCJW\idcy statku, nawigato
ra :nżyniera-elektronika i le
k;rza. Wszyscy czterej kos
monauci zajmują miejsca ~ 
głównej rakiecie zalogowe.J. 
Jednocześnie przygotowu.ie SHl 
do startu całą karawanę ra
kiet ciężarowych, które prze
nios4 na orbitę wokółziem
ską części i wyposażenie 
międzyplanetarnego pOJ a z du. 

Start. Kierunek lotu 

W towarzystwie kilku ra
kiet ciężarowych, sterowa
nych zdalnie z pokładu ra
kiety głównej, mkną kosmo
nauci po orbicie wokółsło
necznej w kierunku obranej 
planety. I chociaż podróż 
trwa cale miesiące, wcale się 
nie nudzą. Ich kosmiczny 
dzień wypełniony j.est po 
brzegi. 

UWAGA - PLANETA! 

M 
ająe dwadzieścia jeden 

lat wyszedłem _z więzie• 
nta po dwuletnim wyro
ku. Wróciłem do r-Odzi

ców, którzy, jak przystało na 
dobrych i kochających, ubrali 
i zrobili ze mnie „bohatera,,. 
Jeździłem po rodzinie w towa 
rzystwie mamy i zdawałem re
lacje z mojego dwuletniego od 
osobnienia. Tak płynęły bez
trosko dni, tygodnie, miesiące. 
Gdy sprzykrzyły się podróże, 
od niechcenia napomknąłem 
rodzicom o pracy. Niechętnie 
zaczęli mi szukac pracy. Po 
przeanalizowaniu kilkunastu o
fert i odr.:uceniu większości, 
wybrałem dobrą pracę w la. 
boratorium projektowania ko
lorów. Mam tylko wykształce• 
nie podstawowe. A.le czego nie 
robią znajomości ••• 

ona w jednej sukience. .Tuż 
nie hotel, ale bramy i scho·:: na1mm11n11m11u111111mn11111nmmmmnt 
dy„. Wybieraliśmy do spaniaS 
klatki schodowe drewniane, bo S 
cieplejsze. Trzeba było za eoś l5 
żyć, więc błyskawicznie prze- 5 
kwalifikowałem moje ambicje§ 
życiowe i rozładowywałem wa ii! 
gony. Ale nie zawsze taka O·! 
kazja się nadarzała. Pomimo5 
to kochaliśmy się. § 

stacja kosmiczna um~eszczo-
na na stacjonarne~ . or-
bicie. Rozkazy z Ziemi i 
dTVUstronna łączność '.!'"'. sta
cją kosmiczną umozltwia.ią 
szybkie jej zlo!rnl!zowanie. 
Wykorzystując lokator .lasero
wy i inne środki .radionawi
gacji, kosmonauci konsek
wentnie prowadzą statek do 
zbliżenia ~e stacJą. _ 

Na staCJ• mieszczą się labo
ratoria naukowe oraz magazy 
nY paliwa dla statków zmie
rzając>•ch ku innym planetom. 
przebywa tu stale grupa uczo
nych i personel obslugujący. 
Ludzie ei wraz z kosmonauta 
mi przybyłymi z Ziemi przy
stępują natychmiast do mon
tażu pojazdu międzyplanetar
nego z części dostarczonych 
ciężarowymi rakietami. 

I oto pojazd jest gotów -

Kosme.ty«a 
w zoo 

Nie tylk11 kobie 
ty, Ieoz ta.ltze i 
s'onie lobią za
b-iegi 1to-:;·metycz 
ne. Sąd•z:p z 
wy~azu ,.tra by" 
słoń z ZOO war 
staw~Jdegl> je:;t 
bardzo zailowo
lony z pi!di cure. 

CAF -
fot. M'.e:lz,!l 

Dowódca statku utrzymuje 
łączność z Ziemią i ze stacją 
kosmiczną, kontroluje tor lo
tu i orientację statku, kieru
je pracą całej załogi. Nawi
gator prowadzi obliczenia na
wigacyjne przy pomocy móz
gu elel;.tronowego, dokonuje 
też obserwacji i pomiarów 
astronomicznych. Lekarz śle
dzi wyniki pomiarów doko
nywanych przez przyrządy fi
zjometr) czne, bada kosmo
nau!ew, dokonuje analiz le
karskich; ponadto kontroluje 
prace urządzeń klimatyzacyj
nych. 

Pod jego pieczą znajduje się 
również „kosmiczny ogródek" 
- n1ieszcząca się na pokładzie 

N 

Dla manewrowania na or
bicie statek posiada różne ro
dzaje silników. Wielką przy
sługę oddają plazmowe silni
ki małego ciągu: działają sta
le, skracając znacznie czas 
podróży. 

Lecz oto planeta jest j~ż 
blisko - powierzchnię jej w1-
d,1ć gołym okiem. Rakiety 
wchndzą na orbitę satelitów 
tej planety. W okresie lotu 
sate\itarnego następuje zbli
żenie wszystkich rakiet cię
żarowych z rakietą główną, 
przeprowadza się remont 
statku, uzupełnia paliwo, wy
próbowuje urządzenia nie
zhedne do lądowania i po-
wrotnego startu z planety. 
'\'reszcie w odpowiednim mo
mencie zostają uruchomilonę 
silniki hamujące i rakieta za
łogowa schodzi do lądowa
nia.„ 

Pozostaje jeszcze pytanie, 
kiedv o tym wszystkim moż
na będzie pisać w czasie te
raźniejszym. Otóż wszystko 

· wskazuje, że jeszcze za życia 
naszego pokolenia. Specjaliś
ci na Zachodzie wymieniają 
rok 1980 - czyli już za kil-
kanascie lat. W. Kul. 

MUZYKALNA ROD:7.).NA. 

Bhnmibol. 37-le.tni król Syja• 
mu wystąpił jako pianista na 
wieczoonA!, który urząd.Dl w 
swoim palaeu dla tysiąca $1t\1• 
dentów uniwersytetu w Bang
k(}!<U. Ako.m1paniowały mu trzy 
gi.tuy. Sirikit - królowa mał• 
ton.ka miała również okazję 
pod.ziwi.ania swej Hl· letniej 
córk! Sir.indh<>m w roli piosen
k".rkl, a syna ,ialro saksofe>ni· 
sty. 

NIE TYLKO BEA TLESt 

:n-letni Brian El)Sł#.i.n, impre 
sa.rio Beatlesów sta.ł się millo-

D E N c J 

zacząłem załatwia~ formal
ności. Dyrektor i kadrowiec 
poklepywali mnie po plecach 
i mówili - „no - chłopcze, aa. 
nas ci tle nie będzie". Mo:ie 
by i nie było, ale wracając z 
wieczornej ,,eskapad)~" pozna 
Iem przY1>adkowo moją przy
szłą żonę. Oczywiście praoa 
zeszła na plan durgi, aż 
wreszcie w ogóle zapomniałem 
o niej. Nowo poznanej impo
nowałem dobrym zachowaniem, 
inteligencją, eleganckim ubio
rem i chyba pieniędzmi. Ro
dzice, którym ją przedstawiłem 
nie byli zadowoleni. ojciec tłu 
maczył „przygadaj sołJie 
dziewczynę, srób co do ciebie 
należy, ale nie pokaztlj gdzie 
mieszkasz"„ 

J 
a byłem innego zdania. 
Ja ją kochałem. ona JD1lie 
też. Byłem dumny z niej 
i dlatego chciałem się po 

ebwalić przed rodzicami. 'Po 
pewnym okresie naszej gorą
cej miłości moja ukochana 
straciła posadę. A ja byłem w 
dalszym ciągn na ntrzymaniu 
rodziców. Starałem się d0tio-

nerem. osta1nio ku.pił za SS 
tys. dolarów k>ndyński ,,S.avil 
le·TheatrP.". Swym pu:pllom 
przyznał się, '7~ w ten !l!PO!lób 
s.peł11lia marz-enie swego życia: 
chce s.taaąć na scenie ja.ko al<· 
io.r. 

f:URTIS I MONROS 

411„1etnl aktor bollywoodzki 
Tony Curtis nie wspomin.a mi
le Marilyn Monroe. DO dziś 
nie może ,jej darować, że pod
czas realizacji wspólnego fil
mu r;wierzyła 11ię swej preyia
eiółce: ,,xiedy muszę go cało-, 
Wać, czuję się . tak, Jak RdY· 
bym eałowała Hitlera". 

A li' A 

Z 
sumą 150 zł wyruszyliś- E 

my na podbój zachodu. l5 
Pierwszym etapem było l5 
Opole. Następnym Grod- S 

ków. Trasę tę przebyliśmy au- S 
tostopem. zatrzymaliśmy się § 
w pierwnym lepszym PGR. 5 
Przyjęli nas, dali mieszkanie, 5 
łóżka, pościel. Mieliśmy 50 zł;: 
i nadzieję, :ie za miesiąc_ _do- S: 
staniemy zapłatę. Szczęsc1em;: 
było dla nas miel\ własny kąt!;: 
Kochaliśmy się jeszcze bar-;: 
dziej. I jedliśmy kaszę, bo ta- 5 
nia oraz chleb z mlekiem, 5 
gdyż mleko PGR dawało na;: 
kredyt. Kierownik PGR do- 5 
szedł do wniosku, *' kwalifiku 5 
jemy lrię tylko do pilnowania;: 
krów. Więc bawiliśmy się w: 
kowbojów. Ale słabo pilnowa5 
liśmy. 1 ba buraków cukro-E! 
wycb z.jadły krowY. Co zro-E! 
bić, nawet do pasienia krów i: 
trzeba mieć pewien za~b u-S 
miejętności... E 

Po pewnych zmianach jakie :S 
zaszły w domu mojej żony,§ 
.Pf'ZYJ„chaliśmy do jej rodziny, 5 
aby już na stałe tam zamiesz-5 
kać. Rozpoczęliśmy starania o5 
pracę. Normalna kolejność to:; 
badania lekarskie. l tit WY·S 
buchła bomba. okazało się, że 5 
nasze przeżycia zostawiłY ślad E! 
w płucach. Skierowanie do sa S 
natorium w dwa odległe krańS 
ce Pol.ski. Musieliśmy się roz- S 
stać. KochnlHlny się jeszcze i E 
wtedy - nawet bardzo. PisaliśE 
my do siehie gorące, przcpo.ioS 
ne miłością listy, pełne przy-:: 
r:r.eczeń i wyznań, które jed- E 
nak z hiegiem czasu były co-§ 
raz chłodniejsze. I.isty były co= 
raz rzadsze, tak jakby a tra- S 
mentu brakło w piórach. strep§ 
tomycyna rozpędziła m;łoś~. E 

PoWTót do zdrowia i do ro- E 
dziców, I znów stałem się bo- E 
haterem. Jeżdżę po eiotkach5 
w towareystwie mamy i udaję E 
„zmęczonego bohatera" nie-: 
ndanej miłości małżeństóej. Mo5 
ie gdy będę WTacał z wieczor l5 = 

I 
5 

N A 

~ • nież tute~zą klientelą. Zaopatrują się _ Bob - byt „b,•t uczuci.O>wy l nt = 

LQ 
zyjnego samochodu", itp. Rynek opa· 1 d'lli n.ajSIZIC!ZerszY een.tyment, pęłączony 
nowali Cyganie. Oni głównie są rów- z zażen<>wa.n.iem: 

tu w! wr_aki potęmych krążo~ików telige':itny, żeby żYI\". 
szos i zuzyte przyczepy campingowe. 
T.ak koczują Todzjny cygańskie we 
Fr2.·tU:·.ii anno 1965, oo sam nie~dnokrot 

„ V.icki jeśli nie przyjd'Ziemy 
więcej d<> ciebi-e, to znaczJ" że llM jut 
nie ma". 

= = 

I 
W

e wrześniu Paryż pasjonował s.ię{ kącd'k _historii :i:adioodbiorników oo 19:1.2 
Dl. ln. Międzyn;trodowym Salonem r. Każdy Odbiornik osad7:ony . był . we 
Radfo·wo-Telewizyjnym, pierwszą z ·wnętrzu ze swojej epoki, tkwił wsród 
cyklu wielkich eks,pozycji jesien· stylowych mebli i m<1nekinów w cha

nego se7..onn. W ogromnej hali wysta· rakterystycznych strojach. Nieco dalej 
wowej n.a Porte de V<?rsailles 180 firm ustawiono makietę lotniska Orly, gdZ'ie 
europejskich zaprezentowało 'ws7.ystko. przez shicha._w!<'.l nadawano „be-zposred
oo majduje s·ię w ich planach na naj· nią transmtsJę" z wieży k<mtrolnej 
bliższych kilka lat. lotniska· 

w 2'.akresie telew!z.i'i . naj,~ięcej mle,i.s 
t".a poświęcono odbiorniko.m samochodo 
wym i przenośnl'ffi· Gdyby zechciały 
one przyjąll się ta·k po.wsze<::hn.!e, jak 
to ma m.i-ejsce w Stana,ch Zjednoczo
nych · i Kanad.zie, powst~1by nowy, 
wi('Jkl ryne.k zbytu. Wąt~llw~ Je..inak. 
czy Euro.pa d.o tego swpnta da się 
„1M"ari01wać". Poz.a. róż.nica·mi natury 
psyebologic:rmej, ja kie <1-..ielą_ społec.7.eii· 
11two Starego i Nowego świata, trzeba 
bowiem ta_kże wziąć pod u1'.'·agę ta~~ 
że EW'.'oipe1ezyk spę.dz.a o wiele mDlleJ 
cza41u w s.amoehodzi·e niż Amerykainin, 
że porusz.a :Mę na znacznie krółSJly(:h 
dytttansach. Pono jednak r.ekL-una CU• 
da dzia.ł.a, więc zobaczymy. 

co zaś do reklamy, to FrMM:Uzi zaiW 
sze byli JeJ nłedośeignionymi mistrza• 
ml. Każda przM n!ich organizowana wy 
sta.wa., · nawet ina.jpo<wa.żniejs.u, ma w 
80bie elemeaty humoru i jarmarC7.lllej 
z.alba.wy ku uciesze publiki. Na tym.Ze 
..... ~ ltyło ~ li\, m. 

* * • 
Pod azkadam.i rue Rivoli. w najruch

liws?:YID centrum handlowym Pa.ryża, 
sied:ti młody_ ezło"';iek, chyba 9tudent. 
w crAer~·h JęZ)'.kaeh wypisał kolorową 
kreda na chodniku: „Pomóżcie mi od• 
hyć -po~róż doo·~<oła Euro.py". C2.asem 
ktoś COS W!l'XUCl d-O CZĄpki. ~SZYSC,Y 
przechod!ll~". . w l>awJ'.'"l r~zie $itan'U.Ją 
na.pis, ()llt\lJaJąc go DUnto tłoku. 

• * • 
wia.nusaJkient wokół Paryża wyrastają 

nowe osiedla m1es7>kaniowe i cmenta
rzyska ,.iarych _ sa.~oei:aodów. Na.iwię-k· 
sze „ nich ~Jdułe. się na Porte de 
Mo.n<tre<nł·l, gdzie JU'Z za 500 franków 
można zaopattz:vć s·ię w jako tako od·i 
pacykowany pojazd "PM'.ed la,t dziesię
cin Wi:ną nad ementuzyskiem gir'lan· 
dy· kolorOIWYeh ża,r-Owe<J< i reklamy 
„pneds:lebioTców„ w styłu: ,,Roger k.u
.PUJe ~„. ~ ..... .lą:-ól ~ 

nie oglądałem n.a swsaeh. 

• * • 
Słyn>na „Wet<t-Side story" )ut • cm 

C'llterech L'\t nie schodzi z ekranu naj• 
większego kina na Po.Jach Elizejskich. 
znak fo, że cena filmu nie.prędko sta· 
nic sie dostępna dla naszej CWF. Pod 
neonem z tytułem filmu wi„i nap;.„: 

135 tvdzień wyświetlania", pJ"Zed lrl• 
;em c;, dnia formuje się długa kolej• 
ka. cena biletu 2 de>lary, 

* ... 
<><st.a<lm!i 0 moWlu moclnym eel em s.pa

cerów ,paryżan stał się psi "'1Uentarz, 
z.aloże>ny w okolicy Po·rte de Clictty 
w J.885 r. Jest ta,m pomnik słynnego 
Ba·ri z góry św. Bema.ro.a, który ura
tował 40 ludo:ó. spod la\l<iny, a Z#inąl 
z ręki czteinleziestego pierws"Zego. Pod 
nim zaś malufill:i nagro.bek: „15. v. 1958 
r. pod cmentarz pl'IZYSZedł bezimienny 
pies i sko:nał, Był 40-tys.ięeznym zwie• 
rzęeiem. które tu 7A'l.ala7..ło odpoczy
ne-k", Wię.ksrość :oresiitą Gag·robków bu 

- „Kiki us.o-n. Nigdy cię nie oza
pomn.nny i nie :r.asta,pi.my żadnym". 

Nłektbny płaczą po stracie jedyne
g-0 przyjaciela w życiu, inni pod na• 
grobkami w kształcie psiej budy u• 
miesq,czają kolejno W!Sll:ystkie 1PWOje 
pieski („Youyou, Jack, Tao, Felix, Bi· 
jou" - głosi wyii~nka na płycie). 
Leża tu =wo.ronogi, -r;wożon4! na miejs 
ce &pomynku :r. całej Euro(!)y, jeden 
nawet z T:anana.rivy. Na wielu płytach 

świeie kwiaty, widać sporo ludzl 
porządkującyeh grobki. Na jednej ze 
zmurszałych płyt 01łc.zyta1em z trudem 
lakoniczny n.a,pis „Kotka". Była widać 
jeayna pocieehą jakiegioś emigranta s 
i1bieglego wieku. 
Kitoś mo:re puwledzi~, 2'e to l'!"lko 

zaba.wa bOgiaczy, zrodzona ze snobiz· 
mu i egzaltacji. Spl>J:r.mny jednak z in• 
nego pu1llktu widzl!llia. Psi cmcnta:n 
to pn;ede wszystkim emC11.ta·t'z lud:r.kłch 
uc.zuć. Inaczej Die byłby t.aik masowo 
oowiedz.any. 

JULIAN BR'i'SZ 
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P 
rerwszą potrzebą czlowie• 
ka jest mieszkanie. Wie• 
dzą o tym najlepiej ci, 
którzy aktualnie czekają 

na przydział w spółdzielni. 
Wbrew - pozorom własne cztery 
ściany nie ograniczają horyzon 
tów człowieka, co nie oznacza, 
że je od razu rozszerzają. To 
już sprawa indywidualna. W 
każdym razie bez mieszkania 
nawet nie można przekonać 
się czy „wszędzie dobrze, ale 
najlepiej w domu". 

Tak skrajną sytuację tradno 
sobie dzisiaj w Łodz.i wyobra
zić. Ludzie mieszkają jeszcze 
w wielorodzinnych mieszka
n iaeh, na slli:>lokatorce, kątem 
u teściowej, ale bez dachu nad 
głową nie pozostajł!o nikt. 

W Łodzi, którą pamiętają 
dziś tylko renciści, bywało nie 
co inaczej. żył spory odsetek 
ludzi, do których pasował jak 
ulał tytuł znanej powieści że 
romskiego zalecanej dziś do 
lektury w · szkole średniej. 
Funkcjonowała bai'dzo potrzeb 
na instytucja zwana „Zbiomią 
Miejską", do której pogotowie 
przywoziło ludzi znalezionych 
na ulicy w stanie skrajnego 
wyczerpania głodowego. Był to 
tylką, tymczasowy azyl dla bez 
domnych. Po tygodniu trafiali 
do zbiorni znowu. 

Bardzo wymowna jest ankie 
ta przeprowadzona w 19:1!3 r. 
przez Wydifał Opieki Społecz
nej Magistratu. Pozornie an
kietowani znajdują się w sy
tuacji niezłej; posiadają prze
cież dach nad głową. A co 
pod dachem? Są tacy, co nie 
posiadają w ogóle łóżek i krze 
se!. z reguły jedno łóżko zaj 
mowane jest. przez kilka osób. 
Na 2.000 zapytywanych 66 pro 
cent oświadczyło, że nie po
siada żadnej bielizny. 

W prasie ówczesnej powiada 
się o „katastrofie mieszkanio
wej". Nie jest to bynajmniej 
przesada. J', Schimmel w pra
cy „Głód mieszkaniowy" opi
suje izbę zamieszkiwaną jedno 
cześnie przez jedno małżeń
stwo z dwojgiem dzieci, jedno 
z czworgiem, dwa małżeństwa 
bezdzietne, jedną pannę i jed
nego kawalera. Łącznie 16 o
sób. 6 rodzin i sześć łóżek, po 
jednym na rodzi}lę. A prze
cież ci tzw. .,kątownicy" znaj 
dują się w sytuacji jeszcze o 
wiele lepszej niż bezdomni • 
Dla tych ostatnich miasto u
trzymywało dwa stałe domy 
nocle11:owe, męski l żeński. 
Olrnzało się, że to o wiele za 
mało. w r. 1928 wybudowano 
więc jeszcze jeden budynek 
dla bezdomnych przy ul. Przy 
byszewskiego 76, a także wy
najęto na schronisko dom przy 
ul. Skrzywana W. 
Grozę położenia powiększał 

fakt, że w pewnym okresie 
nie tylko nje przybywało no
wych domów, ale jeszcze wa
liły się stare. 
Toteż ludność z wielkim en

tuzjazmem przyjęła wiadomość 
o postanowieniu budowy kolo 
nii mieszkaniowej - 20 domów 
na Polesiu Konstantynowskim. 
Miały to być mieszkania dla 
robotników, a więc stosunko
wo tanie, udwuizbowe z ku
chnią, kor:\-1:arzem, spiżarnią, 
łazienką i wygódką". Budowę 
zaczęto w lipcu U28 r. począt
kowo z rozmachem. Zatrudnio 
no na budowie 2 tys. mura
rzy. Niestety, nieco później o
kazało się, że tylko 8 będzie 
można wykończyć względnie 
S?.ybko. Nadzieja na uzyskanie 
kredytu rządowe11:0 rozwiała 
się jeszcze szybciej. Władze 
miejskie musiały ciągnąć budo 
wę o własnych siłach. w 1929 
r. było gotowych 420· miesz
kań. Pozostałych 12 domów, 
musiał-, jeszcze długo pocze• 
kać na ostateczne wykończe
nie. 
Zaś słowo „ bezdomny" jesz

cze dłużej musiało czekać na 
wykreślenie ze słownika. 

KONRAD FRE.JDUCH 



IVo 
Artykuł wstępny 

O stak 10rr0!8'ta?ąceij pozycji kobieity fl1 świe
cie, umacniami<U się jej a>wt-Otrytetiu i znacze
ni<L; świadczyć m<iż.c od:rwwwamy niedmwno 
prze.z po!skie lcroni.Tci przypa<lek pewneg<J pq
na., k tóry ZGJpragnął być kobiet.ą. Za.pragnął 
taJk gorąco, że poM.<!l .'<ię dl.U'Wkrotnie zabU?-
gom chirurgicznym, upoważniajq,cym go d-0 
noszeni<L zwzczytne·g-0 mia•na kobiety - Poild. 
Nastę-pnie udał się do sądu z prośbą o .z'ale
ga.lizowamw swej nowej płci. Sąd w pierwszej 
inS'tancj·i odrzu,c'il je.go P"OŚbę orzekajqc, że jest 
f;o OS<Jb.nik bezpłciowy. 544 W drugiej instian
cji orzeikl stu..~znie, że i>stniej.ą tyłko dwie plei 

ticę Schwytali go poli
CJanci, obrali w plaszc'll 
J"dnego z nich i odpro 
wadzili do komisariatu. 

SAVOIR VIVRE 

Nie można w żaden 
sposób powiedzieć, żeby 
chrapanie było zaletą. 
Jest to przykra dolegli 
wość, którą należy U• 
krywać w zaciszu domo 
wego ogniska, albowiem 
v.. pTzeciwnym wypadku 
może stać się poważną 
wadą towarzyską, a na 

wet społeczną. Na '.lli'zY 
kład ktoś ma zwyczaj 
sypiać w biurze. Jeśli 
&p1 cicho, to ma szanse, 

że nikt tego nie zauwa 
zy. Ale jeśli chrapie, 
może obudzić urzędują· 
cego obok dyrektora i 
niepreyjemność gotowa. 

organik •tesaletar 
I od vlae • ~oa.. 
oogod7 l huaoria 

„·.94-···.MS-·e·lJHt-p;o_/_. __ • 

DOBRE RADY 
PANI FRANI 

Pan Lolek B. pyta co 
srobić, żeby otrzymać 

wysokie stanowisko, bo 
tło małych to on nie ma 
głowy. ·zacytuję przy
kład z życia. Niejaki 
Antonio Marsali w Ne• 
apolu otrzymał 1>d urzę 
dowego lekarza następu 
j~ce świadectwo: „Nie 
moze wykonywać żad
nej ciężkiej pracy. Bez 
szkody dla zdrowia mo 
żna go zatrudniać tylko 
na wy:i:szych stanowis
kach w urzędach pań
stwowych". Może spró
buje pan tego sposobu? 

5. m11111111n111m11nn111111111111111mnmpm1111 
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Referowa..ć 
i relacjonować 

Pan W. ZuTek pros:i o wy
ja.śnienie, czv można 1loty>wltć 
czasownika ,;relacjOflOIWl)Ć" 
(!ctóry spo·tyka się obecnie 
ba.rdzo często) za.111Ji.ais't .,refe
rować". 

i jesżeli pan X czuje się kobietą, to wi4ocznie 
ma do tego pod.s-'..<1wy. Od tej chwili pan X I 
lwrzysta z wszystkich przywilejów ;p/,ci, pi,f:knej, 
przys~uguje mu równouprGJWnienie i krwia;ty 
na 8 m.a'T'Ca. 

KONSEKWENCJA 
NA OPAK 

Francotse Saga.n; od~ 
na f>VtGJnia dzi.e>nni.11ea.1'ZV: 

;,RPferawać" znaczy: ;,:przed· 
stawiać komuś ja>kąś sprowe, 
da-wać spratvozd<llnie z czego, 
przeds·tawiać co w pos.taci ""° 
ferat:u" · relacJ<J1n<)t1Jać" -
„zdawdć s-P~wwę z czego; &kia 
dać rei-Ocję, donosić o czvm". 
J,Pk Pa.n Widzi, oba czasow
niki mają znaczenie Z'1'lW1?e; 
ale nie iden.tyczne. W pojęciu 
czas?wnika „refeirować" vkwi 
krótkie, u.porzqd1wl.voatne 'P'l'Zed
staw1enie rzeczy, cza.sou.mika 
„relcrcjonować" szeirsze 1 
s1vobod;r.iej;ze. Tezy 1ui'Wkmve 
np. referuje się, nie Telacjo
nuje. W zdaniiu podximym 
wze"' PGJna: „Ob. X· refeT<>
wał wyniki S"l.OOj mi>S'J I do kra
ju Y" m-0globy być taikże „re· 
lacjoncnval". Użycie jednego 
lub dr•i.giego czais<..'!Imti;ka za
Teży od f<YT"TTly ~·! 
o·b. X, od sposobu ujęcia. vrzez 
niego tema1t1u. Moglibyśmy 
ta•lcże po-wiedzieć; że ob. X 
zdał s-pra0wozdarnie z m1>S'J~. 
przed..s-tawil przebieg mi•sfi, opo 
wiedział o mi>sji i jej wv.ni
kach.. za•pooz'nal ze!J-ranych z 
mi s1'll i jej 'W!f11.ik.a.mi itp. 

WIADOMOSC 
Z ZAGRANICY 

A jednak nie wszę
dzie jeszcze w ten spo 
sćb traktuje się kobie
ty. Jeden z potentatów 
naftowych znali zatoki 
Perskiej, powr:icając (lo 
swego rodzinnego kraj1,1 
na lotnisku w Nowym 
Jorku zapragnął zdobyć 
piękną &tewardessę do 

swego h2remu. zaolero 
wal kapitanowi samolo 
tu 250 tys. dolarów za 
nową narzeczoną. z du 
żYm trudem kapitan wy 
UumaczH milionerowi, 
że tego rodzaj u trans
akcje są raczej nie prak 
tykowane. 

WIADOMOśC Z KRAJU 

w powiecie puckim 
kontrolerzy ' PIH odkrY 
h dobrze zapowiadające 
i;O się racjonalizatora 
na niwie handlu uspo
łecznionego. Kierownik 
gospody ludowej w Chla 
po·wie prowadził równo 
legie dwie książki skarg 
i wniosków~ Jedną da
wał klientom niezadowo 
lcnym - dla wpisywania 
pretensji, drugą - za
dowolonym - dla wpi 
avwania pochwał. zu
pełnie nie wiadomo dla 
czego ten prosty, a no
watorski pomysł nie 
przypadł do gustu wła· 
dzom. 

KĄCIK SZKOLNY 

Najnowszy s:irstem ścią 
gania zastosował uczeń 
j;,dnej ze szkól w Sztok 
holmie. Pod klapą ma
rynarki umieścił maleń 
ki aparat nadawczo-od· 
biorczy, a w ucliu mi
kroskopijną słuchawkę. 
Jego pomocnik parko· 
wał w samochodzie, tuż 
obok szkoły, uczeń na
tlawał do samochodu 
trelić zadania, a pomoc 
nik przekazywał tą Sa• 
nią dr1>gą rozwiązanie. 
Widać jednak system ten 
nie był jeszcze doskona 
!y, bo nauczyciela za
intrygowały szepty do 

klapy własnej marynar 
kt i ciągle zasłanianie 
ręką ucha. wYnalazczość 
ucznia nie zYskała apro 
baty dyrekcji i chłopak 
został wydalony ze azko 
ly. 

KRONIKA 
TOWARZYSKA 

Przed sądem w Michi 
ga11 stanął niejaki· Fred 
Cven, który odpowia· 
dal hurtowo za kilka 
przestępstw: zapłacił on 
za obrączkę dla swe.i 
<'zwartej żony czekiem 
bez pokrycia; w nawale 
przedślubnych formalnoś 
et zai>omnial, że nie ma 
rozwodu ze swą trzecią 
żoną, a od drugiej żo
ny pożyczył, bez jej wie 
d~y, samochód, którym 
miał zamiar udać się w 
podróż poślubną. 

KĄCIK MUZYCZNY 

w domu starców, w 
amcrykaóskim mieście 
Elm Creek, powstał 

/~~-~~\}\ 
\._'-I\~ ~~ 0 
-~- ~ klub miłośników big be-

atu, a przede wszyst„ 
kim beatlesów. Członko 
"ie khtbu, z których 
naJmlo'dszy ma 70 lat, 
założ~·li zespół jazzowy 
i występują w peru
kach „a la beatlesi". Na 
w)•stępy chętnie przy
c'11>llzi mieJscowa mło· 
dzież. wesołe jest tycie 
amerykańskich starusz
ków! 

KĄCLK STRIP-TEASO
WO-KRYMINALNY 

W jednej z restauracji 
Hamburga cena butelki 
napoju wyskokowego 
OOO marek) tak oburzy 
la biesiadującego mary. 

narza, że rozebrał się 
do naga i jedynie z ra 
cltunkiem w dłoni (któ 
ry acz opiewał na WY· 
soką sumę, nie bYł „ stanie zasłonić mani
festanta) wybiegł na u-

- C$1J zna'La.zl.a. pami czytel- 1 • 

~~~-;~ć'. Przeróbk.i .·1°"',ll,· _ 
- Tale. Tylkio '!.17ted1/ vy 

może pis.ailabym wil!:'l"sze. 
- To dlaczego pani p6sze -I 

Wyda.Je sWoje lcsiq.źiki? Obecna moda kobieca, jak jut wspom-E 
- Bo muszę j11>koś zarOJhiać nlałam, sprzyja różnego rodzaju przerób-: 

1ta ŻIJCi,e. kom, dzięki wysunięciu na czoło wszelkichE 
połączeń dwu, a nawet kilku tkanin w;: 
jedną całość, stębnówkom, cięciom pod;: 

przecież było sześć r6:&! 

WZOROWY WKAJ 

Pewiern ?WWob<Jgao0ki. Ame
r11kani.n, kt'óry dla wlwrono
wainia 8wojej wwarzys,kieJ 
kariery nabył dtwór i posia
dlnść nad Mis-SVsi']n, z~1an.ga
żowa.l wy/;W<Jtrneigo angiefa1Jde-
go J,aka,ja. Byl to WZ<Jlr<JW').J Io- ~ . 
kaj, kt-Ory pracoW.U w a,,ry- „ "'" „ .. 1U tu \ 
sto/or<.l!tyczmyeh do.maoh an- ~ ~ ' 
giel:.ę.kioh. W czasie os-ta1mi.ej ~ ~ 
powod.zi, gdy wody M~ssi-si.pi 
wd.a•rly s'ię aż do pod:nóża sie'
d.rU>11, /;o1/wtj otworzyl dlrzwi 
oo sa·lonu zmne Ldav.>a.l z 
niewzruszonvm s11:xJolwjemi: 
„ M i-s S1'S'i!J)i, sitr''. 

Masz dokładnie czter
dzieści n1inut na to, żeby się 
przemienić w energiczn~go i 
władczego dyrektora. 

biustem i na biodrach oraz wszelkim ge-E 
ometryc.znym układom plis l lamówek. E 

Tak więc, ostatnio lansowane sukienki E 
to przeważnie połączenia dwu harmonizu-s 

! jących tkanin np. wzorzystej i · gładkiej,:;: 
li różnie ułożonych skosów, dwu tkanin o;: 
tym samym wzorze, ale w różnych ska-: 

i lach wielkości itp. Formy sukien są iden-: 
1 tyczne jak -ogólnie obowiązujące formy: 
odzieży kobiecej. :: I I tak, suknie te są rozszerzone dołem~ 

·klinami, rozkloszowane, albo proste i rów-: 
ne. w miejscu złączenia dwu tkanin, naE 
biodrach, w większości wypadków posia-E 
dają one wąski pasek, zapinany na kla-E 
merkę lub wiązany rulonik. Na rysun-:: 
kach podaję wzory sukien łączonych wg E 
zasady - bluzka i spódnica. Zasada taE 
dotyczy zarówno sukien całodziennych,: 
sporto\.vych jak i wizytowych. a nawetE 
cocktailowych„ 5 

·----- .Tednak l<ombinacji połączeń I sztuko-E 

KTO"r 

Kto d.zi>§ 2JaltlJłija '1'.ękaiwu ® f7f'DCl/'l 
Chyba 111bacy. 

SYMBOL PANA MŁODEGO 
ROzga we·se-l na. - za.leim?.e oo lera;jtt ok-O'tix!11 
r.az 1114 ~ gał4Z]ci., mny raJ: - kł'ionicy. 

DYLEMA.T LODZKIEOO MUzntA 
Aeh, czy .s>i,ę opawiedzieć 
mami za.. ma11dolin-ą, 
czy dq:żyć do Z<JJgrania 
z ~ Me!acrirno? 

Ml.ODYM AB~""EGATOM 
Ach; :z:ail'i sil wam jes;rez,e S>U!.<rczy 
1W wiek dojrzały, 4M 1001' - <SM11CZy'l 

I 
wań, a także możliwości przeróbek innegoE 

li,' rodzaju w obecnej modzie istnieje o wie-;: 
le więcej. W następnych kącikach posta-: 

~~-

I 
I 

~ęcl~ą to;gstlj::,\ ma~ła. można posma.-o-g 
wać 31 k!_lwalków chleba, mamo. ;;;: 

W Jpam-nę jeS'zcze, te oba 
inreres-uJ(łCe 1Ul!S CZ'(ll$<JIW7tiJei są 
poclu:J.dze.nia obcego: „refer<i
W<lć" 1oywodzi ~ z lacińS>kie
go „refe-rre" (ocfo.osić); „rela
cjcmoivać" -u~worzono od rze
czowni-ka „relacja"; którego 
źrrnU.ern jet9t lac. „r.eiatio" 
(doniesieni<?). 

• • 
Pan H. N. wta; Ja!k .rię 1'1· 

sze po'}J'Tawn ie ,,.portOOta>ni"' 
warszmi.•~kie", malq, czy ~q 
li.terą. W vi.s:mach C<Jdziannucri 
soot1i1ka się różnq pi,sownie, 
co derorien·Puje Czytelniika. 
Według Z«JSaidy, podam.ej 1n 

siownikach <YT"tograficz.nych, 
1UIZU'Y wypa.dk6w l1lb 
a k t ó w dZ'iejo'l.Vych pi,sze si e 
mal.ą literą., np. poowsitanie lt
stopadmpe, hold pru,s·ki, 1'e-
wolucja październ.VJoowa. Prze• 
pisy ortograficzne dopuszcza
ją j<>dna•k pisanie tego rodzia.i11 
n-0z11J Wi,e.Ucą li.terą . jeśli zda
r;;enie lub (IJ]ot dziejml>y mia· 
l1; znaczenie przełomowe. WiP.1 
kie litery wyrarojq, też sto-
smwk U1Czu.ciow11 autrvra lub 
reprezentowariej przez meno 
grupy ~zeńs.twa do wu<lo• 
rzenia.. Pisania więc 'll.aZ'Wlt 
„POl.U'S'tcnie lVa>!'S'ZIJI1.VS'kie" d11-
ż11m·i litera.mi nie można 
uważać za błq,d ortograficzn1.1. 

Pan M. Poni.eolcJ iwtereS1li~ 
stę spraw<!, kiedy na.leży pl· 
sać „pihrk narod.O'wy" 11UUymi. 
a kiedy dużymi litera.mi 
Dwżymi wtedy, gdy WJ!l"4Z1/ 

te S<t<Jm..nwią ind)/WidtUalny tli• 
tu.l in.~tyPt/.Cfi, jej n a z w ę 
w las n ą np. „W Tatirzańskim 
PGJT1<:u Narodmvym ś-wista•ki i 
lwzir,e żyją bezzpieczinie". Ma• 
l11'17Vi - je-ś li naZJwa występu_ie 
ja'ko w y r a z y po 8 po li-
te. np. „Za,,proponowc./,em 
rrwo-zenie tam parku na.rod.o• 
wego"; „W Polsce ·mam1y tvif"
le rezerwatów i pairkó<w na
rod<>wl!Ch", 

H. BODALSKA 

* POWIESC „DZIENNIKA" * POWIESC „DZIENNIKA" * POWIEśC „DZIENNIKA" * POWIEśC i.DZIENNIKA" * I )WIEśC „DZIENNIKA'" * POWIESC „DZIE.NNIKA" 

STRESZCZENIE 
Koweirsifci; przyjer.hGJwszy oo Mornt~eo; 

ażeby odMiedzić S<Zwagra Mk•h<Ua, ZOirM na 
poczq;tku do<wiaduje 8'ię, że ten już nie ż11je, 
Mic/uU umarł rzelwrmo śmieirciq natntra,bn4. 
Jednakże Kowen.5'ki <i:orS'ze.cU do wnws1ku„ że 
sprawa jesit pvde<j1ru;m.a i na wł.ci•N«ł Tękę roz
poczql śledZfJwo, narażają.c się niezn-amym wro
gom. Tego dnVa. zastal w s.woinn mieS'Z'kani.-u 
jakiego.§ młodego czl<Ywielka. Ni€!P<>Żqdany gość 
przyz.Ml się, że przr;.s·liol go t-u jego szef, me· 
ce nas Robe'1'1: Ga·rcia. KoruJef1'1811ci po.jec~ do 
Ga:rci., a.żeby się z '1Wm romOOwić, ~jqc 
przy >tym lxvrdzo af!Te>.•yum.i.e:. 

* * * - Sluch.atj, Glwcia - lJIOIWied.zla!'ł'ero IPO "llllt~ 
tiku. - Niech ci się inie :zrla.je, riJe i1rafilłieś n& 
małe dzieciro, krore me potrafi sobie pora
dzić. Temu =lalkowi, którego nasła~-eś na 
moje mie•S1Jkalll.ie. da1'em pa!l"ę r.aizy po pysk,u 
i !karz;alem mu się t'lllta.:i pil"ZY'WWźć do twojej 
rezyd€1ncji. Enio leży pod ór2JW'.i'811l1i 'Wejści<>
wymi i nde sądzę, żeby prędko odeySkal 
!PI"ZYt-OmnOOć. Ja'k widzisz, j;;:ikoś sobi~ ;rad:zę 
i zapewniam cię, że ze mrui nie pójdzie ci 
tak Łaitw'o jak z Michelem. 

ł DiiEN<NIK - LOD71Kl-„ ~ 1'1i(5890) 

Prz.yglądaił mi się z ohrodną obojętnolktlą. 
- Nie il"OZUmiem, c oo panu chodrzi. Jeżeli 

przyszedit pan tuta.i w oedach r.rubunlk.owych; 
to po oo tyle ni€'!)<>br'z.ebnych siów. Mam tro
chę płeniędtl.y 'W domu. Dam ją panu i i~ 
pan do ~eh oiahlów. 

Mówil po wło.91{u 1:ak jaik rodowdlty Włocil. 
Uśmiechnąłem się. 

- T.o dość OObra talk:cytka. · Na;j1epiej udać, 
7Je &-ę o niczym rue w.ie. Alle czy uwa
żasz mn:i-e, Gareia.; za tallcię.go głiUlpCa, k;t.óry 
ci uwi€fl"Zy? Plrzyj'l'Z)"j mi się, dobrze mi się 
przyj;rzyj. A pova tym muszę ci powiedzieć, 
że chyba robisz i:Jhvpstwo. Dlacoogio my dwaj 
nie moglibyśmy dojsć do porommierui.a? Za
ch<l'WUjesiz się j.i.k sikońC'7..ony klt'etyn. Przy
syllasz do mnie jakiegoś gówniana, żeby wy
kriadt tę odlrobi<n-ę lrok;;:i:ny. - Wyjąłem z kie
szeni ISlł<o1k i postaWilem przed njm na sto
lilk;u. - Zaibierz sobie ten proszek. Mnie nie 
jeS1t potrzebny. I v ogóle po oo ta cał:a hi
storia? Trz;eba byfo od ra.:ru 7ie mną poga
dat li n.arwiąz,ać wsipódpraoę. N.ie masz do 
mnie mn.lliiainia? Boiaz się Illlfllie? Ale ohyba 
l'OZltmllE'SZ ro, 7..e ja wł~nie je.sitem C7Jłiowie
kiem, k!tÓll:y jest ci w tej ch'IV'iili potrzebny, 
Mam !!::O!llJtal!CtV w N1emozeen. we Witos.zach. 
w Anglii i we F'rall!C'ji, nie mówią<: jwż; 
o POl.ooe. Zior'~ini2ll.lję ci siat;kę ZJbybu na· ca
łą Ewr~, a. mcirże i na Rosję. Czy wy<J'bra
żaw. sobie, riJe przyjrohaJem tu dla przyjem
ności? Pio to, żeby 'Xilwied!zić szwiagr.a? Nie 
bąi(lź dziecinny. Pi•:z:yjecha~em, aiby zrobić ]>'ie
niąd'2Je. M'iohEl ści~ mnie po to, :i'Jebym się 
trooh~ zap<J0nal i tenmem i żelbym. z !llim 
WIS:p~. N~e wiem, dlaczego .t.:łilkwido
waai..'ici.e go, ale OEita•tecZlTlie t.o Wa5'2la SJPII"aWa. 
Ter«z jwż; nie ma <> czym gadać. Chodzi tyl'ko 
e 'Io, że ja PG j<ego ilni,eroi. Z'Olii<~ la.\. ~ 

:iladnyoh kon;taktów.; bo ~e on ~ mnie 
'W'PI'O'wadzić. 

Garoa w=uszył ramion.ami. 
- To wszystko 1>21rdzo interesuijące, co mi 

pan opowi.oda, ai1e wydade mi się, że bierze 
mnie pan za kogoś innego. Zapewniam pa
na., :be nie znam ża<lnego Miche1a i nie ha111-
cl!l uję nai.ikotyik.ann:i. To jakllieś nieporozumie
n.ie. Zechce pan zalbrać tę kokainę i opuścić 
mój dom. Musrzę też pana uprzedzić, że bę
dzie pan odp-owiadad: vrzed sądem za najście 
miESilkiania i za pobicie mego se'klretairza. 
OpowJOO!ał mi pan o swoioh zamiarach, wiE:C 
sąd?Ję., że nie ~e to ohy.ba dla ·pena zibyt 
wy:godne. Czy j€St jeszcze caś, co wymaga 
v.ryjaśni.enia? 

Sialem nie-z.decydowany. Prawdę mówiąc, 
n.ie wiedziaJ.em, jak mam postąpić. Ogiarnęly 
mnie wątpli'\vości. A jeżeli ten cmowiek rze
czywiście nie ma z tym W!lzySlłlkim nic wspól
nego? Jerż.eli bandz.iQl" mnie nabrał? Jeżeli 
przywiózt mnie po pro9tu do mieszka.inia j·a
ltieg-06 znajomego ar.iwokata, który nie jest 
wcaile jąto srz.efem? Nlew:wu=y spokój 
Gaircii trochę mnie speszył. Mogba to być 
oczywiście ~onaJe odeigoo~ 'komed~a. eJe ..• 

- Widizą, Garcia - powied:z:i'alem - że bie
r:z;esz mnie ciągle ~ naiwnego :źlóttodZioba, 
kltóry uwierzy w to. oo mówisz. ZosJtawiam 
ci więc czas d-0 namysłu. Je2Jel1i dojdziesz do 
przekionan.ia., że możemy ws~ać, d<Sj 
mi z:neć. Tyi!,Joo mile pr·zysył,a.'j j.\JIŻ do mn:e 
tegu idioty. Patrneć na niego nie mogę, 
I w ogóle dziJWię ci się b&"d:w, :ile dobierasz 
ooble ta!k!ioh WS'!'.>Ół-praoown'i.ków. AIJ.e to jll.IŻ 
twoja sprawa. O~ikam na wiadomość od ciE
bie. :82.mi~aj, że ja chcę zair<>b:ić. P-Otrze
buję ·pieniędzy. Potrzebuję szybko pieniędzy. 
No,. ~-~ ,do.>~ ·~ l>Qiat~ a..o. A -~ 

by ci żadne głupie myśli nie pa-z;ychodziły do 
głowy, kiedy stą.<.i Wyjdę, paży~ sobi.e pi· 
stolet, który masz '7V bi'UII'k.u . . 

Szybko prnes'ZUkatem siiuflady i rzeczywM
cie znalazłem colta 32 oraz trzy zapasowe 
magaizyin'kii. WszysUko to wsunąłem do kli.esze
nL 

- Wybacz - pOIWiedzialem - ałe lubię się 
zabezpieczyć i eh.cę spokojruie opuścić ten 
dom. 

Wyszedłem zamyikn.jąc staminnie drzwi :n 
sobą Mubiit w_ smokingu jeszcze leż.Eł pód 
ścianą, tam gidz:te go położyłem. Zaniepokoiłem. 
si-ę. PO<Clhyliłem się n.ad nim. Oddyoha.L 

Sz0nbko prz:e!bieglem ogród i wydootałem się 
na ulicę. Nikit mnie nie gonił. Nie da &ię 
zaprzeczyć, że ma.Jąc w kieszeni n.a.bitego 
oolta poczuł.em się o wiele pewniej. 

Kiedy ~iłem do domu, doc:hodzi·la płE!fr'W'o 
sza .. Zr:ob1lern sobie herb&ty. wziąłem prysz
nic i za:ra,z się położyłem. Nde od razu jednak 
za-snąłem. Ciągle me mogłem poZibyć &i~ 
dr~cyxih wąbpliwoścL Bo jeżeli Gaircia nie 
miał z całą sprawą nic WSIJ>Ólnego i tylko ten 
chł<>Pl!k napuścił mme na niego, to me W.e
gaJo wąbp.Ji1WQ<Śei. że wy.głUJp<iłem się w spo
sób niepra:wdopodobny_ Na domiar zł-ego mo
glem mieć r.zeczy•w1śoie powari:ne Pl"~ 
Jażeli na pa:zyi!dad temu Mul.altowi :llbama~ 
łem stzJczękę, to... JeśU. Garcia jest jednak 
szefem jaJlliej5 ba;nd~·. to i talk może zaiwia
domić pdlicję o mo3ej .,wizycie". Złoży l!lker
gę, że g,o '!l.8J!)adłan, że J)OlbHem do nieprzy
tonwoOOi. jego S1e>k:retalf7,a, żeby to wszystko 
jeszcze bar>d2.iej ubarwić, powie, że go okrad
łem. 

f.11) 
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PR O G R A M  I
8.00 W iad . 3.1-0 C h. W . G lttc k : 

S u ita  b a le to w a . 8.M P r z e k r ó j  
m u z y c zn y  ty g o d n ia .  g.oo w ia d .  
S.fle 56” . 9.1S K w a d r a n s  p io
s e n ć li.  9.3« M ag a zy n  W o jsk o w y . 
iŁOO D-ts d z ie c i od e . p o w . p t, 
„ H e j,  z d ro g i” , lo .io  'r e m a ty K a  
t a t r z a ń s k a  w  m u z y c e  p o ls k ie j .  
10.50 K o n c e r t  ż y cze ń . 12.05 W ia
do m o ści. 12U0 „ P la m y  n a  m a 
p ie ” . 12.30 „ J a r m a r k  c u d ó w ” . 
13.20 G ra  d u e t  fo r te p ia n o w y .
13.30 „ W ło sk ie  c a n t a "  a u d . 14.00 
N ie d z ie ln y  k ie rm a s z  m u z y c zn y .
14.30 „W  J e z io r a n a c h ” , ig.oo K o n  
c e r t  d n ia .  16.00 w ia d .  ifl.OS T y 
g o d n io w y  p rz e g lą d  w y d a rz e ń  m ię  
d z y n a ro d o w y c h . 16.20 „ F ir c y k  w  
z a lo ta c h ”  k o m . n .3g  R y tm y  t a 
n e cz n e . IS.flO W y n ik i T o to -L o t
k a -  18.1S C h w ila  m u z y k i .  18.20 
p o p o łu d n ie  z m u z . w .  A. M o
z a r ta .  18.50 w ie r s z e  A . K a m ie ń 
s k ie j .  18.05 K a b a r e c ik  re k la m o 
w y . 19.20 G ra  P o z n a ń s k a  15-tka 
B a d lo w a . 19.40 K o n c e r t  O rk ie 
s t r y  P R . 20.00 „ T y d z ie ń  w  k r a 
ju  ł  n a  ś w ie c ie " .  20.26 W iad o 
m o śc i s p o r to w e . M.3S „ M a ty s ia 
k o w ie ” . 21.05 K a b a r f t  t r z y  po  
t r z y .  22.05 „ N ie d z ie ln e  w ie c z o ry  
m u z y c z n e ” . 23.01 W iad . 28.11 G ra  
O rk .  T a n e c z n a  P B .

P R O G R A M  H
* . »  -W iad. 8.35 „ R a d io p ro b łe -  

m y ” . 8.80 (Ł) K o n c e r t  ży czeń . 
9.55 (Ł) „ N o w o śc i w y d a w n ic z e ” .
10.30 „ W y b ra n e  n o w e le ” . 11.00 
K o n c e r t  d n ia .  12.05 W iad . 12.10 
(Ł) O p o w ieść  „ Z  n ią  b y ło  ł a t 
w ie j  p rz e ż y ć ” . 12.40 (Ł) K o n c e r t  
p o p u la rn y .  13.10 U lu b io n e  m e lo 
d ie . 13.30 „ M o sk w a  z m e l. i 
p io s . s łu c h a c z o m  pol-^kim . 14.00 
„ R o z g ło ś n ia  h a r c e r s k a ” . 15.00 D la  
d z ie c i s iu c h . p t .  „ B a l la d a  o z a -  
to D io n y m  m ie ś c ie ” . 16.00 <Ł) w y  
n ik i  „ K u k u ł e c z k i ” .  M.02 (L) A u 
d y c ja  s a ty r y c z n a  „W  k rz y w y m  
zw ^ierciad le” . 16.30 K o n c e r t  c h o 
p in o w s k i.  W.OO W iad . 17.05 F e lie  
to n  n a  te m a ty  m iĘ d zy n . 17.15 
K w a d r a n s  ja z z u . 17.90 „ P o d w ie 
c z o re k  p rz y  m ik r o fo n ie ” . l«.oo 
R ew ia  p io s e n e k . 10.30 M ag a z y n  
l i te ra c k ą  „ T o  i  o w o ” . a0.30 (L) 
K ep o rta ł-  s p o r to w y . 21.00 D z ien 

n ik .  S1.2® W ład . s p o r to w e . S1.45 
„ W ie c z o rn y  r e la k s  m u z y c z n y ” ,
22.00 w ia a .  s p o r to w e . 22.30 (Ł) 
L o k a ln e  w ia d . s p o rto w e . 22.50 
„ O d  w a lc a  do  tw is ta ” . 2S.OO K o n  
c e r t  n o c n y . 23.50 W iad o m o śc i.

P O N IE D Z Ł 4 Ł E K , 15 L IS T O P A D A  
P R O G R A M  I

8.00 W iad . 8.05 MUZ. i  a k t .  8.30 
U tw o ry  p o p u la rn e ,  8,50 P o r a d y  
p ra k ty c z n e  d la  k o b ie t .  9.00 A ud . 
p t .  „ z g a d y w a n k i  — m a lo w a n k i” .
9.20 G ra ją  o rk .  ro z ry w k o w e .
10.00 „ R e fo r m a to r  i  p e d a g o g ”  — 
fe l. 10.15 M u zy k a  o p e ro w a . 11.00 
A ud . p t .  „Sw ^ięta w o jn a  d w u  
L u d w i k ó w ” . 11.25 M el. f ilm o w e . 
11.40 „ N a  s w o js k ą  n u t ę ” . 12,0« 
Z k r a ju  1 z e  ś w ia ta ,  12.2S R o l
n ic z y  k w a d ra n s .  i3.oo A u d . „ u -  
c zy m y  s ię  ś p ie w a ć ” . 13.20 „ S o 
liśc i i z e s p o ły  w  r e p e r tu a r z e  ro z  
ry w 'k o w y m " . 14.00 „ P o d ró ż e  i  
p rz y g o d y ”  — „ s ta r o ż y tn i  ż eg la  
r z e ” — f ra g m . 14,20 u tw o r y  fo r  
te p ia n o w e . 14.40 j .  H a y d n : S ym  
fo n i*  A -d u r  n r  64, is.oo W ład .
15.05 Z ż y c ia  Z w . R ad z . 15.25 
M a rg u in a ;  E s p a n a  c a n i  — D z iew  
c z y n a  i  s ło w ik . 15J5 „C o  n a m  
p rz y n o s i m ie s ię c z n ik  „ Ś p ie w a m y  
i ta ń c z y m y ” , lo .io  M ło d zieżo w e  
s tu d io  „ R y tm ” . 16.35 P r o g ra m  
m ło d z ie żo w y . 17.05 D la  u c z n ió w  
tu r n i e j  p t .  „ B r a w o  n a j le p s i” .
18.00 W iad . 18.05 u n iw .  R a d io 
w y . 18.15 C h w ila  m u z y k i.  18.20 
K o n c e r t  d n ia .  19.15 „ N a u k o w c y  
— r o ln ik o m ” . 19.35 G ra ją  zespo  
ły  g ita rz y s tó w . 20.00 D z ie n n ik . 
20.2B W ia d . s p o r to w e . 20.35 „ M i
ło ść  n ie je d n o  m a  im ię ” f r a g m .
21.05 K o n c e r t .  22.05 „ W s p o m n ie 
n ia  z  te r a ź n ie js z o ś c i”  K . B r a n 
d y s a . 22.24) „ W ie c z o rn a  s e r e n a 
d a ” . 22,45 R a d io w y  k u r s  ję z . 
ro s .  JS,01 w ia d .  23,11 G ra  ze 
sp ó ł „W ar.szaw jęcy S to m p e r s i” . 
53.25 J .  B ra h m s ;  I i  k w a r te t  
s m y c z k o łp y  a -m o ll .

PRO G R-A M  I t
8,30 W ład , 8,35 A u d . R ed , S p o ł. 

8.5# M uz. k la s y c z n a . 9.20 U n iw e r 
s y te t  R a d io w y . 9,3S M u z y k a  ro z 
ry w k o w a . 9,50 P u b l ic y s ty k a  m ię  
d z y n a ro d o w a . 10,06 G ra  P o ls k a  
K a p e la .  10.30 „W  J e z io r a n a c h ” .
11.00 A u d . k a m e r a ln a .  11.45 „ F a  
la  ac” . 12.«s w ia d .  12.10 M elo d ie  
lu d o w e . 12.25 N o w o śc i p ro g r a m u  
H I . 13.2« „ T u ta j  m ie s z k a m y ” — 
f r a g m . 13.40 (Ł) W iad . s p o r to 
w e. 13,50 (Ł) „ P o g lą d o w a  le k c ja  
o g ro d n ic z a ” — re p .  14,OiO (Ł) „N a  
u k a  — p r a k ty c e ” , 14,05 (Ł) K o 
m u n ik a ty ,  14,10 <Ł) p o p u la r n e  
m e l. 14.30 A u d . o ś w ia to w a . 14^45 
C liw ila  m u z y k i.  14..50 „ P o s tę p  w  
g o s p o d a r s tw ie  d o m o w y m ” . 15.00 
T y d z ie ń  s tu d e n t a .  15.30 D la  d z ie  
c i s łu c h  p t ,  „ M a tk a  i  s y n ” . 16.00 
W iad . 1«.0S „ K o m p o z y to r  ty g o 
d n ia ” . 17.05 (t.) „ A k t.  łó d z k ie ” .
17.20 (D  A u d . a k tu a ln a .  17,45 (Ł) 
Z e p e r e t e k  S u ll iv a n a . K.IO (Ł) 
P io s e n k i  ś p ie w a  E d y ta  P ie c h a ,  
W.25 ft,) „ C z y  c z ło w iek  c z lo w ie  
k o w i w ilk ie m  j e s t ”  — re p .  18,40 
(Ł) C h w ila  m u z y k i.  JS.45 A u d , 
R ed . K k o n o m . 19.00 W iad . IS.-OS 
M uz. i a k t .  19.30 A u d . l i te r a c k a .  
20.10 „ W ie c z ó r  z  o p e r e tk ą ” . 21.00 
Z k r a ju  i  ze  ś w ia ta .  21.25 K ro 
n ik a  s p o r to w a .  21.40 M u z y k a  t a 
n e c z n a . 22.40 „ H o z m o w y  o w y 
c h o w a n iu ” . 2*.5« „ z  h is to r i i  W a r 
s z a w s k ie j  O p e ry ” . 23.30 M elo d ie  
ta n e c z n e . 2S.5« W Sadom ości.

9 9
D Z I E C I  -  D Z I E C I O M "

p o  r a z  s i ó d m y
T ra d y c y jn ie  ju i  o rg a n iz u -  

I je m y  a k c ję  g w ia z d k o w ą  
„D ziec i — d z ie c io m ". W  ty m  

I ro k u  po  r a z  s ió d m y . O cze- 
, k u je m y , j a k  z w y k le , w  n a -  
. s z e j  r e d a k c j i  p rz e d s ta w ic ie 

li  k ła s , s z k t i ,  k ó l P C K  i 
J X PŁ , h a rc e rz y . Z a p ra sz a m y  
' ró w n ie ż  do  n a s z e j  a k c ji  
! d z iec i z p rz e d sz k o li . C h ę tn ie

T d e w B M i t a
N IE D Z tE L A , 14 L IS T O P A D A
9,00 „ A rc y d z ie ło  E r m ita ż u ”  — 

p ro g r a m  z L e n in g r a d u  (L e n in 
g ra d /G d a ń s k ) .  9.30 P r z e rw a .  12.10 
D z ie n n ik  T V  (W ). 12.20 „ S a m o t
n y  b ia ły  ż a g ie l”  — f i lm  fa b . 
p ro d , ra d z . d la  m ło d z ie ż y  (W). 
13.45 K o n c e r t  Ł ó d z k ie j  O rk ie s try  
P o ls k ie g o  R a d ia  (L ódż). 14.SS 
P K F  (W ). 14.45 „ J e d z ie m y  n a  
łó w ”  (P o z n a ń ) .  16,05 T e a tr z y k  
w  k o s z u  (W ). 1S,45 w s z e c h n ic a  
T V  „ P ió r k i e m  i  w ę g le m ” p r o 
g ra m  p t .  „ w  ś w iec ie  s k a r p  i  łę  
k ó w ”  (K ra k ó w ). 16.05 „ W o jn a  
d o m o w a ” — f i lm  T V  p ro d . p o l. 
(W). 16.35 „ L u d z ie  i  z d a r z e n ia ”  
(W). W.50 „ W ie lk a  g r a ”  — te le 
tu r n i e j  (W). 17.,50 S p ra w o z d a n ie  
s p o r to w e  (W ro c ła w ). IS.40 „ S p o t 
k a n ie  z  a k to r e m ” — Z o f ia  M ro  
z o w sk a  (L ódż). 19.10 „ s io w m ik  
w yrazów^ o b c y c h ”  (W ), 19.30 
D z ie n n ik  T V  (W ). 19.S0 „ D o b ra 
n o c ”  (W ). 20,2!5 „ D esz cz o w a  p io  
s e n k a ”  — f i lm  fa b ,  p ro d .  U SA  
o d  l a t  K  (W ).

N i e d z i e l n e  P o g o t t i w i e  

T e l e w i z y j n e  

S p - n l  „ Ś p e s * *
O l .  P IO T R K O W S K A  121 

T E U  244-86 
C Z Y N N E  w  G O D Z . 12—14.
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16.38 P r o g r a m  d n ia  (Ł). 16.40 
Ł.WD. 16.55 D z ie n n ik  (W ). 17.00 
„ U w a g a  p ie s ”  — f ilm  s e r y jn y  
d la  d z ie c i (W ), 17.15 I>la m ło 
d y c h  w id z ó w : M ag iczn a  p a le c z  
k a ”  fW ). 17-35 „ S z k o lą  w  k o p e r  
c ie ”  z c y k lu :  „7 m iJ io n ó w  z ło 
ty c h ”  (W ), 17.50 „ F irm o w y  — 
r a z ”  — r e p .  (K r.) . 18.15 „ E u re 
k a ”  (W ). 1S.45 K in o  k r ó tk i c h  f i l  
m ó w  (W ). 1».20 „ D o b ra n o c ”  CW). 
lfl.30 D z ie n n ik  (W ). 20.00 35 le k 
c ja  ję z . a n g ie ls k ie g o  (W ). 26.20 
T e a t r  T V : „r>ni T u r b in y c h ”  — 
.M ichała  B u łh a k o w a  (W ). P o  t e 
a trz e ,  o k . 21.50 „ N a  p ó łk a c h  k s ię  
g a rsk ich * ’ (W ). 22.00 D z ie n n ik  (W ).

Odjazd autobusów 
z  Pl. Dąbrowskiego

O d .pooiedizmaJlfea — liS Hsbo- 
pacia  — praen iesiio ino  b ę d ą  z  u l. 
S te r t in g a  raa BI. Dąluroiwisikleg-o 
przyst£sinikl a u to łm s o w e  Mmli: 

i ,5 2 ” ;  k,56’1’s } ,5 e ^ j i,6S” j
S,72*?. i

w id z ie lib y śm y  u d z ia ł z a k la - l  
d ó w  p ra c y , in s ty tu c j i ,  s p ó ł- l  
d z ie ln i p ra c y , p la c ó w e k  h a n -J  
d io  w y ch . W  a k c ji  „D z iec i —i 
d z ie c io m "  lic z y m y  n a  o dzież . 5 
o b u w ie , z a b a w k i, k s ią ż k i, s lo i  
d y cze , a  ta k ż e  d a tk i  w  go -J  
to w ce .

P ro s im y  w ię c  p rz e trz ą s n ą ć !  
s z a fy  i  p ó łk i. Co ju ż  n ie p o -J  

► ( rz e b n e  o k u rz y ć , w yczy śc ic ,
I w y p ra ć  i  p rz e k a z a ć  n a s z e j  ( 
I re d a k c j i  n a  a k c ję  „D z iec i —i 
I d z ie c io m " . (K a s J

Dziś w  sali MDK „Energet]!|k**

S p o t k a n i e  z  p i o s e n k q
w  n ie d z ie lę , 14 b m . o godzi

n ie  11 w  sa li  M ię d z y z a k ła d o 
w e g o  D o m u  K u ltu ry  „ E n e r 
g e ty k "  p rz y  A l. P o li te c h n ik i  
n r  17 o d b ę d z ie  s ię  241 — 
„ S p o tk a n ie  z p o ls k ą  p io se n 
k ą " ,  k tó re g o  u c z e s tn ic y  _ b ę d ą  
s ię  u c z jć  p io se n k i B ro n is ła w a  
S m u g i z teksten:! Je rz e g o  Ce
z a ra  „G D Y  M IŁ O S Ć  JE S T  
W SK O D  N A S ".

W  p ro g ra m ie  n a u k a  p io se n 
k i ,  k o n k u rs y  d la  a m a to ró w  z 
n a g ro d a m i o ra z  k o n c e r t  ż y -

S p o tk a n ie  p ro w a d z i re d . 
C e z a ry  Ju s z y ń s k i,  uczy  i  
śp ie w a  s o lis ta  O p e re tk i  Ł ód z
k ie j  J a n u s z  D u ń s k i, a k o m p a 
n iu je  s e k c ja  ry tm ic z n a .

W obec n ie m o ż liw o śc i k o n ty 
n u o w a n ia  im p re z y  w  sa li  
T e a tru  M uzy czn eg o , o rg a n iz a 
to rz y  d z ię k u ją  d y re k c ji  M ię
d zy z a k ła d o w e g o  D om u K u ltu ry  
„ E n e rg e ty k "  za  p o d ję c ie  in i-  

c ja t j 'w y  w s p ó ło rg a n iz o w a n ia  
„ S p o tk a ń "  w  ic h  s a li.

K RZY ŻO W K -A

R E P O R T A Ż E
L . u t r a c k i  — K ra d z io n e  w e e k 

e n d y .  W Ł ó d zk ie  196S, s t r .  2SI, 
z ł 25.

P R O Z A  PO Ł SiK A  I  O B CA  
N . G a ll — A  t y  p ła k a ła ś  

.V driano . W y d . P o z . ises , s tr .  
165, z ł 11.

W . M . D ig g e lm a n n  — H a r ry  
W in d  z e z n a je .  C z y t. 1965, s t r .  
a a ,  z l 18.

H IS T O R IA  S Z T U M  
H . B lu m  — M a r ia  J a r e m a ,  

•WL 1965, s t r .  102, z ł 28.
N A U K A  O H T B R A T U łlS S *  
IŁ  K a w o rsk a  — „ M e d a lio n y ”  

Z o f ii N a łk o w s k ie j .  B ib lio te k a  
a n a l iz  l i te r a c k ic h ,  P Z W B  1965, 
s t r .  74, z ł  4.M.

P o z io m o : 6. N a 
u k o w o  o p ta k a c h .
7. A u to r  „ D ro g i 
p rz e z  • m ę k ę ”  i  „ P io  
t r a  1” . 11. P o w ie ś ć  
Z o f ii N a łk o w s k ie j .
12. A r ty ś c i  -  m a la rz e  
p o d  g o ły m  n ie b e m , 
a  f i lm o w c y  w  n a 
tu r a ln y m  k r a jo b r a 
z ie . 15. P o e ty c k i  
u tw ó r  r e l ig i jn y ,  M.
P o s łu g iw a ł d a w n ie j  
k ró lo w i do  s to łu .
17. s a m o c h ó d  od  są  
s ia d a . 1«. , ,S p ó r” 
n a u k o w y  n a d  c h o 
ry m , 19. W s p ó łp ra 
c u je  z  sze w c em , 21,
U d z ie len ie  s c h ro n ie  
n ia ,  22. S ły n n a  —
P o m o r s k a  P o w ie trz  
n o  -  D e s a n to w a . 23.
T a rk o w s k i .  26. N ie  
z m ie rz o n y  o b s z a r .
27. Z a g a d n ie n ie  lu b  
f r a g m e n t  w^ypow ie- 
d z i a k to r a .  30. T a k  
n a z w a n o  n a sz eg o  
p rz o d k a  — „ c z ło 
w ie k .. .” . 31. C zuw a 
n a d  u p o rz ą d k o w a 
n y m  w s p ó łd z ia ła 
n ie m .

P io n o w o : 1. J e s t  
p r z y  s z ta n d a rz e .  2.
S a k ie w k a .  3. G a tu  
n e k  w ę d lin y , 4. J e  
z io ro  z w ią z a n e  z 
le g e n d ą .  5. D a w n e  
p ie n ią d z e  łi is z p a ń -  
s k ie .  7. Z n a k o m ity  
te a t ro lo g  i  d y r e k 
t o r  T e a t r u  W ie lk ie  
g o . 8. M ąż  H e le n y  
K u rc e w ic z ó w n y .  9.
A u to r  „ P ta k ó w ”  i  „ Ż a b ” . *0. 
C e n t ru m  m ia s ta .  13. H a rc e rz e  
w ie d z ą , że  ro s ła  n a d  n im  s to 
k r o tk a .  14. A lk o h o lo w a  u c z ta .  
20. G ę s ty  t r u n e k .  24. A try b u t  
p ro f .  F i lu tk a  z  p o p u la rn e g o  
P r z e k r o ju ,  2B. S z e f f in a n s o w y  
w y ż sz e j u c z e ln i.  2S. M oże  b y ć  
s ło n e c z n y . 29. S k a n d y n a w s k i  
m it .

P o m ię d z y  C z y te ln ik ó w , k tó 
r z y  n a d e ś lą  p ra w id ło w e  roz-^ 
w ią z a n ie  (n a  k a r tk a c h  p o c z to 
w y c h ) d o  d n ia  20 b ra , — ro z 

l o s o w a n y c h  z o s t a n i e  p i ę ć  n a 
g r ó d  k s i ą ż k o w y c h .

KOCBWIĄZANIG K R Z T 2 0 W K I 
z  d n ia  31 p a ź d z ie rn ik a  b r .  

; jp o z io m o : 5. W ie tn a m c z y c y , „ szyn , 
7. K o rn ik .  9. P a l iw o .  10. A ra 
r a t .  le . T a rp a n .  16. K ra w a t .
18. P a ty n a .  20. P łe tw o n u rk o w ie .
21, J a s k r y .  24. R e k u z a . 27. K a -  
s to r .  2». P la te r .  30, A c e to n . 31,
A d o n is , 38. E k w il ib ry s ta ,

P io n o w o ; 1. W ik lin a . 2. S tu 
k o t .  3. C z e k a n . 4. O c h ra n a .  6.

L a d a ,  8, M a d y . I I .  O k rz e ja .  18. 
A n d o r ra .  1'4. A m e rig o . 15, S a- 
ro y a n .  n .  W o łe k . 19. T r ic k .  22, 
S o le . 23. R y tm ik a .  25. E re m ita .  
26. U ro k . 27. K ra m ik .  28. B a -

•  *  *
N a g ro d y  k s ią ż k o w e  w y lo s o 

w a l i ;  E lż b ie ta  G o rz e c h o w s k a , 
M a c k ie w ic z a  34, S ta n ii^ a w  T o- 
s ie k , D a n iło w sk ie g o  7, J a n  
O laczek , N a ru to w ic z a  79, F * - 
l ik s  J ó iw ia k ,  S a d o w a  U ,  J a n  
K lim c z a k , z b io r c z a  *3.

W A *N E TELEFOJłY

P o g o t.  R a tu n k o w e  
P o g o t. M ilic y jn e

W
07 

SOO-Ofl 
40(1-90

S t r a i  P o ż a rn a  •*
K o m . M O m . Łodad 2*2-22 

300-57
lafo iU L . te le fo n le z a a  «  

t e a t r t  

O P E R k t k a  (n l. P ó łn o c 
n a  «?/91> g o d z . IS, 19 
„ P ię k n a  H e le n a ”  (od  
l a t  18); 15.11. n ie c z y n 
n a

t e a t r  7.1S ( T r a u g u t ta  l )  
g. 19.15 „ L a ta ją c e  d z iew  
e z ę ta ” ; 15,11. g. i9.15 
„ S z k o d a  w ą s6 w ”  

t e a t r  n o w y  (W ięck ó w
s k ieg o  13) g . 15,30, 19,15 
„ B l i in ia k i  » W e n e c ji” ; 
i s . l l .  n ie c z y n n y  

M .4L A  S A L A  (Z a c h o d n ia  
93) g . 20 „ L a to  w  N o- 
h a n t” ; is .U . n ie c z y n n y  

T E A 1 «  PO W S Z E C H N Y  
(O b r. S ta l in g r a d u  21) 
g . 11 „ D m a d y ” , g , *I7,3« 
„ K to ś  n o w y ” ;  15.11. n ie  
c z y n n y  

t e a t r  JA R A C Z A  fJ a -  
r ą e z a  27) g . u  „ o s t a t 
n ia  s ta c ja ’*, g.
„ L o rd  z w a l iz k i” ; t s . i j .  
g . 15.30, lo  tfO s ta tn ia  
s ta c ja ”

T E A T R  A R L E K IW  fw ó l-  
c z a ń s k a  5) g. i i ,  i s  
„ A u to s to p ” ; 15.11. J»k  
w y ż e j, g . 17,30 

TO a t r  P IN O K IO  «Ko- 
p e r n ik a  16) g o d z , 12 
> ,s r e b m o ro g i j e le ń ”  

t e a t r  r o z m a i t o ś c i  
(M o n iu szk i 4 -a) g .  U , 

w  la lo -  
O p ™ .*  n ie c z y n n y

J a r a c z a )  
1 5 1 1  D la v 01o " ;

8-

M U Z EU M  R IS T O R U  
CHU R E W O L U c TJN^*' 
G o  (G d a ń s k a  IS> n le l  
c zy n n e

m u z e u m  s z t u k i  (W iec 
k o w sk ieg o  36) c z y n n e  
Od 10-^16; 15,11. n ie 
c zy n n e  

m u z j ; t j m  a r c h e o l o g i  
C ZN E i e t n o g r a f i 
c z n e  (PU w o ln o ś c i  14)

Wystawa p n .  „ S ? z tu k a  
l u d o w a  L u b e l s z c z y z n y '  
c z y n n e  g o d z .  11— 17;
15.11 . n i e c z y n n e  

M U Z E U M  k a t e d r y  E-
w o l u c j o n i z m u  u ł
(w  P a r k u  S ie n k ie w ic z a )  
c z y n n e  w  g o d z . 10— 14;
15.11. n ie c z y n n e

w y s t a w y

0 S « O ® B K  p r o p a g a n 
d y  s z t u k i  ( P a r k  s ie n  
k ie w ic za ) . 2 w y s ta w y  
p o fio n k u rso w e . C z y n 
n y  o d  30—IS  ł  o d  
1 5 - 1 * .

SA L O N  W Y STA W O W Y  
BW A  ^ P io trk o w sk a  j « 2) 
W y sta w a  m a la r s k a  B . 
S z a jd z iń K k ie j-K ra w c z y k ,
C z y n n a  o d  g . 10 do  18. 

P A L M IA R N IA  -  c z y n n a  
g o d z , W—

Z O O  (tiL  K o n s ta n ty t io w -  
s k a  6/1<9 c z y n n e  w  
g. 0 casa c z y n n a
d o  g o d z . 15.3*^

1 K » IC B R T T

f i l h a r m o n i a  (N a ru to 
w i c z a  SO) g o d z .  12.15 
U r o c z y s t y  k o n c e r t  j u 
b i l e u s z o w y  ( p o w t ó r z e 
n i e )  O r k i e s t r y  P o l s k i e 
g o  R a d i a  w  Ł o d z i .  D y
r y g e n t  H e n r y k  D e b i c h ,  
Soliści; T e r e s a  w o j t a -  
s s e k - K u b ł a k  —  s o p r a n ,  
Czesław M a j e w s k i  —  
f o r t e p i a n ,  Ł u c j a  P r u s
—  p i o s e n k i ,  T a d e u s z
W o ź n ia k o w s k i — p io 
s e n k i .  K rz y s z to f  C w y - 

p io s e n k i .  P r o 
g ra m  p r e z e n tu je ;  IM- 
c ja n  K y d r y ń s k i .

K I W *
P O L O N IA  — 

ty ta n ó w ”  (w ł.- f r .)  od  
l a t  12 g o d z . 10,  12 .30 , 
15. 17 .30 . 20
15.11. J a k  w y ż e j 

W IS Ł A  — » M a łp ia  k ł i -
Trtcja”  o d  l a t  »  ( u s A )  
go d z . <10 s e a n s  z a m k n ię  
ty ) , 12,30, 1.5, 17 ,39 , 20;
15.11. „ M a łp ia  kuracja” 
ĘodZ. 10, 12.30, 15, 17,30, 
29

W O L N O SC  — ,.Pokocha,1  
m v  s ię ”  (p a n o ra m a )  od  
'a t  x« (U SA ) go d z , 10 , 
W .4 0 . 1 5 . 1 7 .J0 , 2«

15.11. „ P o k o c h a jm y  s ię ”  
go d z . IS, 17.30, 20

W Ł Ó K N IA R Z  — „ L a m 
p a r t ”  o d  l a t  14 (w ł.- 
f r a n c .)  (p a n o ra m a )  g.
S, 12.30, 16, 19.30
15.11. j a k  w y ż e j 

Z A C H Ę T A  — „ S n a ta n ”
o d  la t  M (w ł.) go d z . 
W, fi.30 , 15, 17,30, 20
15.11. j a k  w y ż e j 

A D R IA  ( P io t rk o w s k a  ISO)
P r o g ra m  k r ó tk o m e tr a - :  
ż o w y ; „ W ie lk i  B a le t  w  
A m e ry c e ”  (rad z .)  g . 14 
P o ż e g n a n ie  z  ty tu łe m  
„ M iło ść  i  g n ie w ”  o d  la t
18 t a n g j  g . a . H .9&
15, 17J0, ao 
15J1. j a k  w y ż e j 

C Z A JK A  (P io n o w a  n r  4) 
„ B a jk i”  g o d z in a  14 -  
„ K ró lo w a  K ry s ty n a  
o d  l a t  1« <USA) go d z . 
15, 17, 19; 1S.JI. n ie 
c z y n n e

e n e r g e t y k  (a ł  P c a i-
te c h n ik i  17) „ P ta k i "  
Od l a t  16 (U SA ) godz .
15, i7 j I S ,  l« .3 ft;  15.11.
n ie c z y n n e  

G D Y N IA  (T u w im a  n r  2) 
1’ro g r a m  k r ó tk o m e t r a 
ż o w y : „ C h in y  — d z ie ń  
p o w sz e d n i”  (N R D -fr .)  
g o d z . 9 „ T r a e j  m u s z k ie  
te r o w ie ”  ( n  s e r ia )  od  
l a t  le  ( f ra n c .)  g o d z . W), 

15, 17.30, 20
15.11. J a k  w y ż e j

H A 1.K A  (K ra w ie c k a  J/5) 
„ M y s z k a  i  k o te k ”  
p ro g r .  s k ła d .  godz , 
P  m in u t  p rz e d
ś w i te m ”  Od l a t  M 
(ra d z ,)  g o d z . 1 «, 1#, 
„ K o Ie a » y »  ^  Ja t 
(rad z .)  g o d z . i5 .n .
P r o g ra m  k r ó tk o m e t r a 
ż o w y : „ Ś w ia t ła  n a  W e 
gunie** (ra d z .)  godz .
14.30 p r ó b n a  J a z d a ”  
od  l a t  16 (w ęg ,) godz,
16, re, 9#

Ł D K  ( T r a u g u t ta  n r  U!)
„ M u c h ta r  n a  tropie**
(rad z .)  o d  l a t  9 godz.
15.30, 17.45, 20
15.11. . ,H « d , s y n  f a r -  
m ć r a ”  (U SA ) od  l a t  16 
godz . 15, 17,30, so

ŁĄ C Z N O ŚĆ  (Jó z e fó w  43) 
„ c y r k ”  (ra d z ) . o d  l a t
14, godz . 15, 17, 19 ;
15.11. „ C zeg o  p ra g n ie  
L o la ”  od  ła t  14 (US.A) 
go d z . If?

1 M A JA  (K iliń sk ie g o  n a )  
» P r* y g o d y  T o lk a  B o 

c o t M z u m m
r ó w k i”  o d  l a t  7 (rad z .)  
g . 14, 16 „ P o d ry w a c z e ' 
o d  l a t  18 ( f ra n c .)  godz . 
18, 20; 35,11. P r o g ra m  
k ró tk o m e tr a ż o w y  „ Ś w ię  
to  n a d z ie i”  (po l.) g . 15 
„ T rz y  k r o k i  p o  z ie m i”  
o d  l a t  12 (po l.) £ . 16,
18, 20

M Ł O D A  G W A R D IA  (Z ie 
lo n a  2) P r o g r a m  k r ó t 
k o m e tra ż o w y ; „ p r z y r o 
d a  i  m y ”  (ra d z .)  g . 9 
„ T rz y  p lu s  d w a ”  (p a 
n o ra m a )  o d  l a t  12 
( rad z .)  g o d z . 10. M.30,
15, 17.30, 20
15.11. P r o g r a m  k r ó tk o 
m e tra ż o w y  : „ P rz y ro d a  
i  m y ”  (rad z .)  g o d z , 9 
„ Z n o w n  M a x  L in d e r ”  
o d  l a t  12  ( f ra n c .)  godz. 
10, 12.30 „ S z e c h e re z a d a ”  
(p a n o ra m a )  od  la t  16 
( f ra n c .)  g o d z . 15, 17.30, 
20

M U Z A  fP a b ia n ic k a  173) 
. ,B y l s o b ie  d z ia d  i  b a -  
ł»a”  o d  l a t  12 (rad z .) 
g o d z . 13.30, 15,45, 18, 
20.15; 15.11, „ p o p io ły ”
I  s e r ia  (p a n o ra m a )  od  
l a t  18 (po l.) go d z . 15.45,
18, 2Ó.1S

P O L E S IE  (F o rn a ls k ie j  37) 
„ B a jk i”  g o d z in a  14 — 
„ C a s in o  d e  P a r is ”  o d  
l a t  16 ( f ra n c .)  g o d z . 15,
17, 19; 15.11. , J  d a le j  
b ę d ę  Ś p iew ać”  (ang .) 
o d  l a t  12, g . 17, 19

P O P U L A R N E  (O g ro d o w a  
18) „ R o c c o  i  je g o  b r a 
c ia ”  (w ł,)  od  la t  18. 
go d z , 15, 18,15; 15.11. 
n ie c z y n n e

P IO N IE R  (F ra n c ls z k a A s k a  
31) „ K o lo ro w e  p io s e n 
k i”  o d  l a t  W (U SA ) g. 
10, 12, 14 „ C le o  od S 
do r>  o d  l a t  1« (fr.) 
g o d z . 16, 18, 20
15.11. „ C z a p a je w ”  o d  
l a t  12  (rad z .)  g o d z . 10,
12, I4 „ P ó ź n e  p o p o łu d 
n ie ”  o d  l a t  16 (pol.) 
godz . 16, 18, 20

P O K O j (K a z im ie rz a  61 
„ U m rz e ć  w  M adrycie** 
o d  la t  l«  ( h is z p ) godz, 
1£.4S itC zego  p ra g n ie

L o la ”  o d  l a t  14 (U SA ) 
g o d z . le ,  20,15
15.11, P r o g r a m  k r ó tk o 
m e tra ż o w y : „ P rz e z  p u 
s ty n ie  A z ji”  (rad z .)  g.
15 >4> ierw szych d z ie s ię  
c iu ”  o d  la t  16 ( iz ra e l
sk i)  g o d z . 16 „ N a g ie  
o s t r z e ”  o d  l a t  1« (an g .) 
g o d z , 19, 20

R O M A  (R z g o w sk a  IW *4) 
P r o g r a m  k r ó tk o m e t r a 
ż o w y : ,4 ip ie w a  Y ves  
M o n ta n d ”  (ra d z .)  godz, 
10, 11,15, 12.30, 13.45 
„ J u m b o ”  (p a n o ra m a )  
o d  l a t  9 (U SA ) go d z ,
15, 17,45, 20; 15.11. „ L e 
m o n ia d o w y  J o e ’* (p a n o  
ra m a )  o d  Iftt 12 (czesk i) 
g o d z . M, 14,30, IS, 17.30, 
20

S O JU S Z  (P ła tow cow a 6) 
„K om iniarezyk** p r . sk ł, 
godz . 14 „ L e g e n d a  o 
w ilk u  L o b o ”  od l a t  9 
(UiSA) g . 15, 17 „ O siem
i p ó ł”  o d  la t  16 
(w ło sk i) go d z . 19, 15,11, 
P r o g ra m  k r ó tk o m e t r a 
ż o w y : „ w  k ra ju  sło
n e c z n e j  n o c y ”  (rad z .)  
godz . 16 „40 m in u t  
p rz e d  ś w i te m ”  od  l a t  
12 (rad z .)  g o d z . 17, 19

S T O K I (Z bocze) P r .  sk ł, 
g . 15,30, 16,30 „ P o p io 
ły ”  I  s e r ia  (p a n o ra m a )  
o d  la t  16 (p o l.) godz . 
17,45, 20; 15.11. „ p o p io -  

*•
S T Y L O W Y  — S T U D Y JN E

(K iliń sk ie g o  n r  123) — 
„ S a d k o ”  ( ra d z .)  o d  l a t  
7, go d z . 14, 16, 18, 20;
15.11, „ C h o d z ą c  p o  M o 
s k w ie ”  o d  la t  12 (rad z .)  
godz. 16, 18, 20

S IU D IO  (L u m u m b y  7/9) 
„ .A w a n tu ra  o  B a s ię ”  od  
l a t  7 (po l.) godz . 15 
„ T a k  s ię  z a c z ę ło ”  od  
l a t  12 (NHID) godz . 
17.15, 19.30
15.11, „ O lb rz y m ”  od  la t
12 (U SA ) g , 15, 18,30

S W lT  (B a łu c k i R y n e k  5) 
„ B y ły  d w a  p ie s k i”  
p r .  sk ł.,  g, 15, „ w o jn a  
t ro ,ia ń s k a ”  (p a n ,)  od  la t  
12 (Wł.) go d z . i«  „ P rz e

m in ę ło  z  w ia t r e m ”  od
la t  14 (USA) go d z . 18
15.11. P r o g r .  k r ó tk o m e 
tr a ż o w y ; „20 l a t  p ó ź 
n ie j  (po l.) g, 15 „ W o j 
n a  tro jań sk a* *  g , 16 
„ P rz e m in ę ło  z  w ia 
t r e m ”  g o d z , 18

T A T R Y  (S ie n k ie w ic z a  4(0 
P r o g r a m  d la  d z ie c i „ G a  
p is z o n  o g ro d n ik ie m ” , 
„ K ry s z ta ło w a  góra**, 
„ P ie r ś c ie ń  z  ł>ajk i” , 
„ Z ła  k r ó lo w a ” .  „ K o 
g u t”  g o d z . 10, U , 12,
13, 14, 15. 16, 17 „ B a r 
w y  w a lk i”  (p a n o ra m a )  
o d  l a t  12 (po l.) go d z .
15. 20
15.11.
P r o g r a m  k r ó tk o m e t r a 
ż o w y ; „ O p o w ieś ć  o 
Z a m k u  W a w e ls k im ” , 
„ P a ła c  Ł a z ie n k o w s k i” , 
„ G o b e lin y  z  S a in t  G u en  
t i n ”  g . 16. P ro g ra m  
d la  d z ie c i: „ G a p isz o n  
ogrodn ik iem ** , „ K ry s z 
ta ło w a  g ó r a ’*, „ P ie r 
śc ie ń  z b a jk i” ,  „ Z ła  
królow a**, „ K o g u t”  g.
16, 17 „ B a rw y  w a lk i’* 
god* . 18, 20

DY*IHRY A P T E K

OssoiWBkiegio 4, P ab d a - 
n io k a  218, G łó w n a  SO, 
K a ro le w s k a  48; L im a 
n o w sk ie g o  l ,  P io t rk o w -  
s,ka 25, PdołitoowslŁB 235

K .n .

G a g a r if ta  «, P io tr te ó w - 
s k a  127, T u w im a  K , Z ie 
lo n a  28, L lm am ow ste iego  
37, P l .  W<d:no6ed a. Szgiorw 
=;ka 147.

D Y Ż U R Y  SSHN TA LI
S z p ita l  in k  M . M a d u 

ro w ic z a , n l .  M . F o r n a l 
s k ie j  37 — p r z y jm u je  ro  
d z ą c e  i  c h o re  g in e k o lo 
g ic z n ie  z  d z ie ln ic y  P o 
le s ie  o ra z  z  r i  R e jo n o 
w e j P o r a d n i  „ K ”  z d z ie l 
n ic y  W id zew , td .  S z p i
t a ln a  6.

S z p ita l  łm . d r  H . W o lf 
u l. Ł a g ie w n ic k a  34/38 — 
p rz y jm u je  c h o re  g in e k o
lo g ic z n ie  i ro d z ą c e  z 
d z ie ln ic y  B a łu ty  o ra z  z 
16 R e jo n o w e j P o r a d n i  
,,K ”  z d z ie ln ic y  W idzew , 
u l .  Z b o cze  18.

S z p ita l  im . d r  H . J o r -  
d a n a ,  u l .  P r z y r o d n ic z a
7/9 — p rz y jm u je  ro d z ą 
ce  i  c h o re  g in e k o lo g ic z 
n ie  z d z ie ln ic y  Ś r ó d 
m ie ś c ie . ^

I  K lin ik a  P o ło ż n ic z o -  
G in e k o lg ic z n a  A M , u l. 
C u r ie -S k ło d o w s k ie j  15  — 
p rz y jm u je  ro d z ą c e  i  c h o  
re  g in e k o lo g ic z n ie  
d z ie ln ic y  G ó rn a  o ra z
12 B e jo n o w e j  P o r a d n i  
,.K ”  z d z ie ln ic y  W id zew , 
u l .  S z p i ta ln a  «.

C h iru rg ia  F < d n d n ie  —
S z p ita l  im . P iro g o w a , tłl. 
W ó lc z a ń sk a  195.

C h iru rg ia  P ó łn o c  — 
S z p ita l łm . B ie g a ń s k ie g o , 
u i. K n ia z ie w ic z a  1/5.

L a ry n g o lo g ia :  S zp . Im . 
PirogO 'W a. u l .  W ó lc za ń 
sk a  195.

O k u l is ty k a :  S z p ita l  t o .  
J o n s c h e r a ,  u l .  M ilio n o 
w a  14.

C h iru rg ia  i  la ry n g o lo g ia  
d z ie c ię c a :  S z p i ta l  łm , 
K o rc z a k a , u l .  A rm ii 
C z e rw o n e j is .

C h iru rg ia  SM zęfcow o- 
tw a rz o w a :  S ap . Im . B a r  
lic k ie g o . u L  K o ipc ińsk ie- 
g o  2B.

T o k s y k o lo g ia :  I  C sn -  
t r a ln y  S z p ita l  K lin ic z n y  
W AM . uU  Ż e ro m sk ie g o  
n t  113.

IS .IU

C h iru rg ia  P o łu d n ie  —
s z p i t a l  im . P a s te u r a ,  u l, 
W ig u ry  19.

C h iru rg ia  P ó łn o c  — 
S z p ita l lm . S te r l in g a ,  til. 
S ta rlim g a  l / s .

L a ry n g o lo g ia :  S zp . im . 
B arH ckleigo , u L  K oipció- 
■skiego 22.

O k u lis ty k a :  S z p ita l im . 
J o n s c h e r a ,  u l .  M ilio n o 
w a  14. -•

C h iru rg ia  i  la ry n g o lo 
g ia  d z ie c ię c a :  Szp . im . 
K o n o p n ic k ie j ,  n l .  Si>or- 
n a  36/50.

C h iru rg ia  szcz ęk o w o - 
tw a rz o w a :  S zp . im , B a r -  
lic k ie g o , u l  K o p c iń sk ie 
go  22.

T o k sy k o ł« tg ia : I n s ty tu t  
M e d y c y n y  P r a c y ,  n l .  T e 
re s y  8.

N o c n a  p o m o c  p ie lę g .

A l. K o śc iu s z k i 48, teL  
324-00 o d  g o d z . 19 do  4.

N o c n a  p o m o c  le k a r s k a  
p rz y jm u je  zg ło sz e n ia  t e 
le fo n ic z n e  w  go d z . o d  19 
do  5 n a  n r  te l ,  444-44.

. ś w ią te c z n a  p o m o c  le 
k a r s k a  udziiela p o m o cy  
w  g o d z . 30—17. S w ią te c z  
n a  p o m o c  i r ie lę g n la rs k a  
w y k o n u je  z a b ie g i w  go d z . 
8—17. N a le ż y  z g ła sz a ć  s ię :  
Ś ró d m ie śc ie  — ttl .  P io t r  
ko iw ska  102, te l .  271-80, 
W id z ew  — u l .  S z p ita ln a  6, 
te l .  271-70; G ó m a  — u l .  
L e c z n ic z a  6, teŁ  427-70; 
P o le s ie  — A l. 1 M aja  42. 
tei'.. 305-83; B a łu ty  — p o 
m o c  le k a r s k a  u L  Z . P a 
c a n o w s k ie j  3, te ł .  541-96. 
p ie lę g n ia r s k a ,  u l .  Z . P a -  
c ta iow sik le j 3, te l .  541-96.

Z  M IA S T A
N ie d z ie la .  O tw a rc ie

W sz e c h n ic y  k u l tu r y  ro 
s y js k ie j” o go d z . 18 w  
Klu'b?fe R o sy js k im  (W ięc 
k o w sk ie g o  32), p o łą c z o n e  
z o d c z y te m  in a u g u ra c y j  
n y m  n t .  „ A le k s a n d e r  P u  
Kzkin — w ie lk i  p o e ta  ro  
s y j s k i”  — L . B e r ło w - 
s k ie j ,  k le r .  K a te d r y  L i
t e r a tu r y  R o s y js k ie j  U n i
w e r s y t e tu  w  O d ess ie .

,,J ó z e f  B r a n d t  — a r ty 
s ta  m a la r z ”  — o d c z y t J .  
L ip iń s k ie j  o g o d z . 1* w  
M u zeu m  S z tu k i (W ięc
k o w sk ieg o  36).

K lu b  „ K a r o le k ”  z a p r a 
sza  n a  n ie d z ie ln e  w ie 
c z o rk i ta n e c z n e  p r z y  u l .  
Ł ą k o w e j 21/23.

P o n ie d z ia łe k . „ C z y  Je
s te ś m y  ś w ia tły m  ^p o le - 
c z e ń s tw e m ”  — Odczsrt 
re d . w .  B iliń s k ie g o  o 
godz . 18 w  lo k a lu  L K  
(A. S tru g a  1).

D z ień  k u l tu r y  f r a n c u  
s k ie j” — w  Ł D K  (T ra u 
g u tta - 18) w  g o d z in a ch  
17—20, im p r e z y  o te m a  
ty c e  f r a n c u s k ie j .

O tw a rc ie  Ł ó d z k ie g o  
K lu b u  S z a ra d z is tó w  po  
łą c zo n e  z  „ ż y w ą  k r z y 
ż ó w k ą ”  o godz . 18 w  
Ł I> k  (T ra u g u tta  18).

,'K r y te r ia  o p ty m a liz a 
c j i  w  p la n o w a n iu  g o sp o 
d a rc z y m ”  — o d c z y t p ro f . 
’r  B . M in ca  o godz.

17,15 w  lo k a lu  P T E  (A r-
n ia r s k a  d la  m . Ł o d z i — m ii L u d o w e j 19).

D Z IE N N IK ,"  Ł O D i Z a a " ^  8 7 2 ~ ( 5 8 a w ~ i



-...--~~~~~----------~--~~--------~--...----------------..---------...._----.......... ...-------~----------~--_,,---~--------.....-

SPORli • SPORli • SPORT: • SPORli • SPORl • SPORT! • SPORT m SPORT • SPORT • SPORT • SPORT 

Lider tabeli 
Anilana 11ra 
z wiceliderem 
Po ostatnim zwycięstwie nad 

Spójnią (Gdańsk) szczypiornis
ci Anilany awansowali na 
pierwsze miejsce w tabeli eks
traklasy mając zdobytych 14 
punktów. Ich najgroźniejszy ry· 
wal - Wybrzeże (Gdańsk) zre
misował z AZS Kraków 21 :21 
i zajn,uje drugie miejsce, ma
jąc jeden punkt mniej. 

Dzisiaj dojdzie do atrakcyj
nego spotkania tych dwóch ry
wali. Poniewaź łodzianie w piąt 
kowym meczu grali dobrze 
- wszystko wskazuje raczej na 
to, że i dzisiaj nie zawiodą. 
Początek meczu w hali na 

Widzewie - godz. 11. 

Juniorzy Łodzi 
w finale słupskim 
W turnieju drużyn juniorów 

rozgrywanym w Słupsku, zespół 

łódzki ŁOSTiW I odniósł w pierw 
szym dniu rozgrywek dwa zwy
cięstwa kwalifikując si<: w swej 
grupie do finału. 

.Juniorzy Lodzi pokonali MKS 
ddańsk 2 :o oraz zespół „Cieśli· 
ki" 3:2. Ponadto zespół „Cieśli 
ki" wygrał z MIKS Gdańsk 4:0. 

W drugiej grupie padły nastę 

pujące wyniki: Chrobry (Szcze. 
cin) Zryw (Chorzów) 2;0, 
Agrykola (W-wa) - Zryw O:l i 
Chrobry - Agrykola 2:0. z tej 
grupy do finału zakwalifikowa
ła się drużyna Chrobry. 
Dziś o pierwsze miejsce w tur 

nieju grają: ŁOSTiW - Chro
bry, a o trzecie „ Cieśliki „ -
Zryw. 

. Po kl,ęsce w Rzymie panuje poWl!zechnie opinia, ie cy na'WZ8'jE'l'll doslrona~e sie 
Jedyną szan~ą na odzyskanie przez polskich piłkarzy do· uzupełniają. 
brej pozycji w Europie jest awans zabrzańskiego Uórni· _ MYSlę, że w drużynie naro
ka do ćwierćfinału Pucharu Europy, Aby jednak górnicy dowej nieźle współpracował z 
mogli znaleźć się w ćwierćfinale, muszą oni najpierw ro· Lubańskim również Sadek~ 

zegrać dwa spotkania z praską Spartą - 24 bm. w Pra- _Tak, bo to jest zawodni!< 
dzc i 28 bm. w Chorzowie. Ponieważ - jak już wspom- ~ prawdziwego zdarzenia. Ja 
nieliśmy - i)ędą to mecze o dużą stawkę, wybraliśmy się jedl1ak powierzyłbym mu role 
do Zabrza, aby tam przeprowadzić wstępny rekonesans. skrzydłowego, gdzie miałby więk 

Naszym informatorem jest trener Górnika - Wł. Giergiel. szą swobodę działania, tym bar-

": Może na. poezątek, kilka l spokój. Na pomocy, g::lz.ie j.est dziej, że u nas cierpi się na 
st.ow 0 przygotowaniach Gór- większe pole g.ry, Pol J'est chroniczny brak dobrych skrzy-

dłowych. Mam jeszcze jedną u-
mka. do spotka.nia. w Prad"Ze? trochę za wolny. A poza tym wagę dotyczącą Sadka - musi 

- Intensywnie tren.ujemy jeżeli w ataku wystawia się on jak najszybciej poprawić sko-
dopiero od 11 bm. gdyż do te- Lubańskiego, trzeba też wysta czność oraz technike. 
go cza;;u, aź 6 zawodn,ików wić i Pola, gdyź ci zawodni- - Niedawn.o w Pradze w!-
Górnika mu;;iało bronić barw działem Spartę„. 
kraj,u w eliminacjach do mi- • • • - Ja róvmież og1ąd<ał€1ID 
strrostw świata. Jeże·li PZPN 1)~Ze me~z Sparty, ale w Tep-licach 
i;>rzełoży nam spotkanie z Cra- i muszę pr'Zyznać, że j.est to 
cov:ią o Puchar Polski z 21 li- IMPR ZY doskonała dll"użyna. Jei głów-
stopada na termin późniejszy, ne atuty to bardq;o skuteczny 
to powinniśmy w Pradze po- NIEDZIELA. 14 BM. atak, którym .,dowodzi" 

k".:a&Ydo~~~,!fJ~~~· pen ja- cJ~~AI ~~~.N!~C:Kt, ~ta':~ ~;:n°.!;~· P~:~:do;inaWe~r~,i 
kieś zimiany w składzie dT1u- przy Al. unii 2. III liga; Wi- Hidekutiego. Obronę prażanie 
~yny? drew - Orze!, g<>drz. 11 i Start ma ją ni eoo słah;ną C>d naszej „. 

- Niewielkie. Prawdopodob- Ib - Czarni (Kutno) godz. 11. - Je;t to więc d'ruźyna 
. 1 . i.. • k t SI.ATKOWKA. Stairt (L) - ~. ofemywna'> 

nie na ewe.i o .... ron:1e on· u- dama (Gdańsk) r liga żeńslrn. I · 
zjowanego Olszówkę za;;tąpi godz. n , ul. Terezy so. o pu~ - Całkowicie zgadzam się 
Kuchta, a M1l3iałka Wi-lczek char LKKFiT: Widl7.eo.v - Sitacrt z tym twierdzeniem. Mus'lę 

W bramce grać będzie Gomoła. II, . god:z.. 14. uł. An~ Czerwo-I tu jeszcze dodać że Duk1'a 
który wyrasta ~a bramkarza neJ 80• Spo.lem - Anilan.a, godz. b ł dl t ' · · d 

10, ul. Póllnoona 36 ; AZS _ Y a · a n.a.s , ~dnae.i9Za ~ 
dJuźego foormaW. Spodem, godz. 20 w MDK. 1„\)rzeskoczen,1a' . Jako leps-zy l 

- A na jakiej pMycjł b<:- KOSZYKÓWKA, LKS - S!ęrz;a ba.rda:iej w;;.zechstronny zespół. 
dzie grał Pol, który ollła.tnio (Wroolaw) I lig.a żeńska, godz. - Więc w P:ra>dze liC'Zycie 
w reprerentacjii spełniał re-le 1.7.30 1 LKS - Sta,rt (Lubhn) .r na sukce:>? 
ł,)Om11DDika? liga męska, godz. 19 w hall W1-

:P drz:ewa. Liga okręgowa mę5ka: - Wierzymy, że bilans obu 

wszy;;tkim świetny nap~s n.1k ul. Polnocna 36. na3 dodatni... 
- Dla mn~e ol to ' . przte~fl I Społei:n - Piotrcovia, godz. 15.:ro, meczów ze Spa~tą będrz:ie dla 

wprowadzający w druzynJe HOKEJ NA LODZIE. LKS - (lteg.) 

-----------------------------.:....- I Legia I liga., godrZ. 19 W Hali 
i Sportowej. 

Koszykarze LKS IPO · onfo-

I TENIS STot.OWY. I Jiga: Włók 
ni=z - Wawel (Wirek), godz. 

f JO. ul. 8 :M.a•rc-.a 22 i St-.a:rt· - AZS 
ligi okręgowej koszykówki męs: Ghwice. godz. t2. ul. Teresy 56. 
kiej. zawodnikom drużyn old: Liga okrę<rnwa: Społem - Start 
boye Anilana oraz sędziom ; (Pab .), go<l:z.. 11!, ul. Pótnoc:na 36. 
wręczono kwiaty. Zwyciężyła; Klasa A. Wlókniarz II - Unia 
drużyna old bOyów 66:59 (31:28) . 1 (Skierniewice). godz. l4, ul. 8 

I 
Marca 22 i Te= - Wlólkndarz 

Kosz kobiet (Pab.), gooz. 10, ul. Różyckiego~ 
5 -

P. s. Jut po rozmowie z tre
nerem Giergielem uzyska.liśmy 
informacje, że w ubiegłą nie
dzielę Sparta po słabej grze po
konała 1 :o Banika O~trava i 
straciła pierwsze miejsce w ta
beli na rzecz Slavii. 

Eliminacfe do mistrzostw świata oiłki nożnej 

Wiochy czy Szkocja 
Belgia czy Bułgaria 
Eliminacyjne rozgrywki ma_ 

ją.ce na ce1u wyłonienie fina
listów do piłkankkh mi
strzostw śwfata zbl.iżają się 
ku koń~owJ. Tylko w nielicz· 
oych jillŻ grupach sytuacja 
nie została jeszcze o.statecznie 
wyjaśniona. Najbardziej nie
jasna jest ona w grupie V, 
w której Szwajcaria i połud>-

Po9rom przy siatce 
Swietnie zainaugurowały siat

karki startu łódzkiego rozgryw 
ki o mistrzostwo I Jigi. Wyka
zując bezapelacyjną wyższość 
drużyna bałucka rozgromiła ze
spół Startu z Gdyni 3:0 (15:8, 
15:9, 15;5). 
Zespół łódzki zagrał ofiarnie 

i niezwykle ambitnie, a mając 
zdecydowaną przewagę mógł po 
zwalić sobie na wprowadzenie 
do gry poza pierwszą szóstką: 

Hermel, Sejczuk, Latek, Serwa, 
Pluta, Garnys, trzech dodatko
wych zawodniczek: Majchrowicz, 
Kaźmierczak, Pijanowską, które 
spisały się nie mniej dobrze. 

M'iadontości 

hr,1dżowe 

nio-wa Irlan·dia zdobyły 
;o;edem punk'Ww. . 

Podobna sytuacja wytworzy
ła się w gI"llp!e VIII, w któ
rej o awans do finału ubie
gają się Wło~hy Szkocja. 
Ponieważ w meczu rewanżo
wym Włoehy - Szkocja, któ
ry odbędz' e sie w Neapolu 7 
grudnia, Włochy uchodzą za 
zdecydowanego faworyta przy 
jąć można niemal za pewn.ik, 
tie ;ni znajdą się w finale. 

Znamy J'llZ 11 finalistów. 
Obok Brazylii, która brol!i 
tytułu mistrza świata i z tej 
racj;j nie bierze udziału w 
el i mi nacjach oraz Anglii, któ-
rej jako gospodarzowi mi-
strzo~w świiata przysługuje 
to samo orawo, do finału, 
doszli: Związek Radlliecki, 
Franeja, Hiszpania, Portuga-
lla, Węgry, Chile, Argentyna, 
Urugwai. i Meksyk. Do tych 
reprezen.tacii dołączy naj-
prawdopodobniej Belgia, ma'-
jąc przewagę dwóch punktów 
nad Bułgaria oraz NRF. Je
śli jednak Bułgarzy wygrają 
ostatni swój mecz z lzNelem, 
wówczas dojdzle d'o dodatko
we~o decydującego spotkania 
Belgia - Bułga.ria. 

Roo:egra;ny w l..od:2ll. pólfina! l.n· Drużynie NRF wystairczy 
dY\,;drualnych mistn;0stw Polski o:;ia!(nąć remis w s0-0fikaniu 
;;: ~i~~~5 przynlósl następuja- z Cyprem, by zdystansować 

1) Rowiński (MKT), 21 zatuc'ld jednym punktem &:wecje, 
(MKT), 3) Cier<es>zko (LDK). która rozegrała j:uż wszyotk.ie 

Dwaj pierwsi będą r"prezento- me~ze. 
wali Lódż w rozgrywkach półfi- 16 nałowych. Bez zna~enfa jest cz:r 

w dnJu 16 ł>m. w lokalu MKT finali>tą będ,zie Australia, c~y 
(Park Poniatowskiego) rozpoczy- Korea płn .. Przeciwnicy cl nie 
na snę cyktl tu,-niejów o p·ueha1r mo..-ą u>łAllić term'nu spotka
MT<T. Cykl będ7.-ie się składał z nia

00 

którego zwyciezca i fak 
siedmiu tu.rniejów rozgrywanych I , ' 
w każdy wtorek. POO"...ątek 0 go- tt .e. je>lt w stan'e odegrać wi~'.< 
dzinde 17.30. szeJ roli w finałach. zwykle ciekawej g.rze ulegli 

Legii 91:95 (45:55). Mim-0 prze
gra.nej stwierdzić nal.eży zwyż 

kę fonny drużyny łódzkiej. 
Legia zawdzięcza swój sukces 
w duźej mierz;e ce~nym strza
łom Wicllowsk.ie·~o. 

Przez cały czas Legia pro
wa dz'iła i !-odzianie mimo wy-

Korona - AZS AWF 45:391 . CIĘŻARY. LKS - Gwardia; li-~ 
(22;20). ga okręg<>Wa.. gO<I«. 9, ul. za-': w 

Spójnia Gdańsk - Lech Po-; Jcątna 8Z. S 
znań 70;64 (35:26). l PU,KA RĘCZNA. Start Wlók-E 

listopadzie jak w grudniu 
s'.łków nie mogli wyrównać. 
W końcówce przewaga goś.zi 
ZJnalała do 4 punk,tów. W 
LKS wyróżnili się: K9czma
row, Dąbrowski, „„ Zarzycjd, 
dobrze też grał w obronie 
Wy.nykowski. 

Drugi dzień 
AZS 'Toruń - Olimpia Poznań nlar:z. meciz tow„ g<>drZ. 8.30. ul.:5 

41;5! (20:26). . I Teresy 56. Anilana - Wybrzeże= 
Wisła Kraków - :i;>olonia Warl <Gdańsk) I ~a. godz. U, w h.a-E 

szawa 63;33 (29:17). li Widzewa. ' , E 

I B{)'KS. Turniej s.eniorow: RKS§ 

zimy 

PuDJkty dfa LKS uii:yskali: 
Kaczmar<>w 24, Dąbrowski 20, 
Kargul 17, za,rzycki 11. Wy
rzykows,ki 10 i Jabłoński 9, a 
dla Legii najwięcej: Wichow
ski 35. Pstrokońsiki 17. Olejni
czak i Olejnik po 16. Trams 
5. 

AZS AWF warszawa - Wy
brzeże Gdańsk 87;69 (41:31). 

Polonia (W-wa) - AZS Toruń 

Liga hokei·owa' ....... ·Widzew - · Lechia <Tom.), -::: 
. LKS - Bzura (07.-0rków), godz.:; 

Hokeiści warszawskiej Legii 10 w hali· Wid:rewa. :; 
pokonali po c iekawej grze LKS AUTOMOBIT.IZM. Konk:UJrs !1l1"ęoz,: 
6;3 (O:l, 3;0, 3;2). Bramki dla noścl kierowe.ów, godz. :W, na;: 
zwycięzców zdobyli: Manowski Placu zwycięstwa. § 
- 4, Skotnicki i Fryzlewicz ---- § 
(L:<.S) - samobójcza, a dla LK,s,. Na1·młodsl = 
Fryzlewicz ~ 'l i Białymcki. 
Hokeiści Górnika (Murcki) zgo j § 

towali w sobotę na Torkacie P.3 słuplfach startourych :: 
~~~~~~;~!~<ę,3:ty~~ro~aj1~g, ~~~1 · ł\ sK"s s ~ 
Bramki strzelili· Cofała Solorz O puchar prezesa tart= 
i Burek. · ' p. J. Krawczyka walczyć dzi~:: 

76 :99 (35 :51). 
Lech 

(37:33), 

Cracovia przegrała z Balldo-1 siaj będą najmłodsi pływacy zi 
start Lublin 82:69 t4IJl 2:4 (2:2, 0;2, o:o). I cztere?h klubów: Anilany, Or-: 

GKS - Polonia· Bydgoszcz 6:2

1 

la, MKS śródmieście i Startu.:;: 
(2:0, 2:0, 2:2). Zawody rozegrane zostaną nai§ 

Podhale - Naprzód Janów 4:5 plywalni Startu przy ul. Tere-;: 
(l:o, 1:2, 2:3). sy. Początek godz. 16 5 * * * W przyjemnej atmosferze roz 

poczęły się mistrzostwa łódzkiej 
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OGŁOSZENIA 
DROBNE 

nica" sprzedam. Tel. trzebna. Rewolucji 1905!na. Tkacka 25 a, ter.= 
PIANINO czarne „Leg-,POMOC domowa po- POMOC domowa potrzeb§ 

506-313 15538 g r. 3 m. 38, II piętro 214·17 15433 g§ 

„WARTBURG 311" - stan SAMOTNI znajdą --odpo-S 
------------lt-ardzo dobry, rok 196.l, POl\tOC domowa z refe wiednie oferty małżeń-5 
„WARSZAWĘ" wyloso- zapasowy komplet opon, rnncjami na stałe po- skie w „Swatce", Piotr-5 
waną kupię. Oferty s9rzedam. Mickiewicza trzebna zaraz. Małachow kowska 133. InformacjeE 
„15550" „Prasa", Piotr- 33-10, godz. 16-18 skiego 62 . 155&1 g bezpłatne. 15066 g:i 

~0!"~.ka - 96 -!55:;o g sA.Mocnou-osobowo-bii Jllllllllllllłlłlllllllłll!llllllllllllllllllftllllllllllllllllllllllfflHllllllll'IP• 5 
GOSPODAlłSTWO 14 .r,azowy „Skoda" i piat- • 1: 
~~~~~tan~yn~~-.~~n~.a~~rz: ~~~:!:ę pji~~~k~~~dz; fa~/' POSIADACZE APARATÓW ;~ 
dam. Wiadomosc: . tel. mo sprzedam. stan do- I= 
371-84, zakład fotografi· b~y. Lódż,_ Rzgowska 1551 RADIOWYCH !§] 
czny 15558 g B1erzgalsk1 15395 g = 
DO::w:EK dwupokojowy " . I TRANZYSTOROWYCH E (okolica Kolei Obwodo- „SY~ENĘ w doorym _ Si 
wej) sprzedam. Zenito- sianie sprzedam. Przi;- #5 
wa_ 19 15417 g 1~1~!o~~::a kTo'......~glądac; t ll SELGA" S 
P;1-AC 1.200 m2 w Pabia- yp " = 
mcaC!'J prz~ autostradzie WŁOCŁAWEK . - 2 po- i§ 
nada_iący się na urzii-lkoje, , kuchnia zamienię MJGQ" S 
dzeme warsztatu rzemie na pokój . w Łodzi. Wia '' -

śl niczego sprzedam. Pa- ctomość: Lódż, Tuwima APARATQ• w S 
bianice, telefon 23-95„ 65, ro. 49 15460 g 5 
ge>dz. 17-19 15353 g . ii1 

W(;zoraj termometr wskazy
wał -4°. Przy silnym wietrze 
i prószącym w oczy śniegu 
mieliśmy już przedsmak te
gorocznej zimy, która zawita.
la do nas w połowie listopa
da. Od wczesnych godzin ran 
nych: łodzianie marzli na przy 
stankach tramwajowych i auto 
busovv-ych. Tramwaje i auto-
busy kursowały wprawdzie. 
poza nielicznymi wyjątkami 

regulart1ie, bez opóźnień, afo 
wagony silnikowe nie są jesz
cze ogrzewane. Nie pomag:i 
szczelne zamykanie drzwi -
w tramwajach jest zimno. 
Marzną pr~cown~~Y MPK, I 
man·ną pasazerow1e. 

Jak nam wyjaśnił wczoraj 
dyrektor MPK - St. Duniak, 

1

, 
wagony silnikowe mogą bvć 
ogrzewane dopiero wówczas, 
gdv temperatura spadnie do I 
-5°. Takie jest w tej spra
wie zarzadzenie. A nikt me. 
przypus..:czał. że już w listo~ 
padzie będziemy mieli zimę. 

MPK posiada sprzęt przy
gotowany do akcji zimowej. 
Tramwajarze dysponują 5 od
śnie7arkami, które wyruszą na 
trasy tramwajowe, gdy zaj
dzie tego potrzeba. 

Na razie, jedynie MPO nie 
narzeka na brak pracy. 
Wczoraj 3 piaskarki tego 
przedsiębiorstwa posypywały 
piaskiem zarówno trasy wylo
towe ro. in .. ul. Brzezińską, 
Wojgka Polskiego jak i cen
trum miasta, uL Piotrkowską 
Sienkiewicza, Rondo Titowa'. 
Al. Politechniki. 

Przez cały wczorajszy dzień 
i dzisiejszą noc wszystkie 
12 .mechanicznych piaskarek 
MPO stały w stałym pogoto-

N.wio-niemieckie - wy- PUCK - pokój, kuch- JAPONSKICH 5 
sokiej klasy sprzedam. nia, nc;>we budow!'ictwo E! 
Sląska 44-5 15&00 g - zamienię na kawaler- :: -------------

e~~~~~Y-s~~~~~~e !~~ ~!~~~~ 9;;a~~'„, ?f:N'-1 I innych! i~ K1"no przy po'łczarne1· 
pojedynczo - sprzedam. 

1 246 g I . :: 
y.'iad.omość.: Pabianice, GDYNIA _ pokój, cen- Cena detaliczna baterii 9V - !" 6F22 S 
Zytma _:2, tel._2<!-87 trum, I piętro, c. o., za ZOSTAŁA OBRl~QłłA = zwP!l'asza do Kłu.bu D7Aennilka-
FUTRO nowe - łapki mienię na podobne w .fa SJ ~a ~~ fHmu Je-rzego 
karakułowe czarne, roz- Łc;>d~i. Lucjan Kłonica, :;: FiB.m owsR ego . r,t· „Rysopis". 
miar 48 sprzedam. Sasa- Lodz, Północna 47/51 od dnia 11 paźdŻiernika br. a ęść a:J j~tSl°'l>lS - ,Piett"wsza 
nek 3, tel. 536-99 15567 g · A-: b • 10 1/--" E cz e w Andr!ze.Ja Lesz-
-- - ---.--;;-- . ZGIERZ - 2 pokoje l wyn..,.. O ecn1e z „,.... = CZY<;a. boha~era „WaJl'k<loWertl", 

MASZYNĘ „Singer ga~ kuchnia, słoneczne, duży .Żądajcie baterii 6F22 - 9V we E realizowany był przez trzy Iata 

bmetową . sprzedam. Gdan balkon I p bi k. = Jak.o l)ra<:a dy:plomQWa studen-
ska 11!:::3 15~2_g mienię' na "pod~b~e z~ wszystkich branżowych punktacll 5 ta PW~.TiF J. Sk<>l!imoW6lki~. 
PIAN·lNO, stan dobry - II lub IlI p. w Łodzi detaliC'l:nej spnedaży. 5 Za .~WOJ drugi f'~lm - „Wa.Iiko-

sprzedam. Kopernika 43 ewent. Zgierzu. Stodoł- BIURO SPRZEDAŻY SPRZĘTU S w;~i mlo<ly rezyser ortirzym'.11 

rr.. 8, parter 15~_g kiewicz, Zgierz, Osiedle i PORCELANY ELEKTROTECH- §l ;:'Wl,ka~ nagrodę tm. Andrz<!\ia 

PIEC ga;>;O'Oio-węglowy DUb01s blok 6, m. 6 NIC N " .: Proje<ktja Odbędd si l6 bm 
sprzedam. Tel. 365-93 lub oferty „15668" „Pra- . Z EJ „ELEKTROSPRZĘT • 5 0 god-z 18 WS e ~ · 

godz. 16-111 153'93 g sa'', Piotrk~wska 96 bllORilllUHlllllWUmDlllllDllllllUURHmmDllllllllllllllWlllH;: pooi~y • ka,x,t iił:.i!w.JJ'h. daa 

wiu. Wyruszają one · do akcji, 
gd:· kursujące po mieście sa
mochody z radiotelefonami, 
zawiadamiają bazę MPO o 
ślizgawicy na tej czy innej 
arterii komunikacyjnei. 

Nie zanotowano wczr raj po 
ważniejszych opóźnie la li
niach autobusowych PKS i 
liniach kolejowych PKP. Opóź 
nienia były zaledwie kilkumi-
nutowe J. Kr. 

Bałuty - sobota wieczór 
Punktualnie o li podjeżdża· 

my pod gmach KD MO Bału
ty. Pozorny spokój. Oficer dy
żurny, jak zwykle przyjmuje 
meldunki. Awantury rodzinne, 
drobne nieporozumienia sąsiedz 
kie. Na pijanych jeszcze za 
wcześnie. Na I i II piętrze 
światło w kilkunastu pokojach. 
„Sztab" czuwa. W gabinecie 
komendanta dzwoni telefon. 
Rejon 211 melduje, że nic 
szczególnego nie zauważono. W 
towarzystwie kpt. Janusza Piu 
ty, z-cy komendanta KD MO 
Bałuty schodzimy na dół. PQ 
drodze zaglądamy do dyżuru
jących . nauczycieli. Oni roz
poczną pracę dopiero za go
dzinę. 

Pierwsi goście komendy. ona 
i on, oboje w wieku, no, po
w\edzmy średnim. P1·zed kil
koma minutami usiłował pobić 
swoją towarzyszkę, teraz u
świadamia - a mówiłem ci, 
abyś si<: zachowywała kultura! 
nie. 

stwie szefa „.akcji" mjr Anto-
11iego Kulikowskiego z KM MO. 
Na ulicach spokó!, ale w ete
rze . „ruch". Padają adresy. 
Ulica, numer, piętro. Snieg i 
mróz wygnał miłośników sil
nych wrażeń do domów. Po 
drodze oddajemy w troskliwe 
ręce nadjeżdżających milicjan
tów i ormowców kompletnie 
pijanego mężczyznę, którym 
już za~nteresowali się jacyś 
młodziency. 

Godz. 22. Dziennikarz musi 
wrac~ć do redakcji. Oni - ca 
ła k1l!<usetosobowa ekipa mi
Ucjantow, ormowców, pedago
gów, działaczy dzielnicy ma 
przed sobą jeszcze dwie godzi 
ny pracy. Akcja „porządkowa 

nia" Bałut trwa. (iw) 

80 lys. choinek 
dla Łodzi 

Wczoraj Lódzkie Przeds. 
Handlu Opałem złożyło zamó
wienie w Dyrekcji Lasów Pań 
stwowych na choinki dla na
szego miasta. W tym roku 
otrzymamy BO tys. świerków. 
w tym 43 tys. choinek śred
nich, 20 tys. - dużych i 17 
tys. - małych. Drzewka spr1.P. 
dawane będą w 50 punktach 
naszego miasta (kl 

Pod opieką por. Jerzego sza 
ławskiego przejeżdżamy opusto 
szalymi ulicami. zawiedziona 
mina dziennikarza i zadowole
nie milicjantów. Spokój świad 
czy o ich dobrej pracy. -
Chce pani coś ciekawego - pro 
szę bardzo. Ul. Urzędni
cza 9, III pii:tro. Chwilę stoimy 
za drzwiami. otwierają się ... 
zatkawszy nos wchodzimy do 
czegoś, co pełni funkcję miesz 
kania, a przypomina śmietnik P•••••••••• ••• •ll. 
oblany denaturatem. SladY li
bacji widoczne. w butelce od 
mleka pozostał tylko -.:apach 
denaturatu. w pozostałych na
czyniach jest go a;< nadto. 
Pięćdziesięcioletnia „,narzeczo
na" gospodarza Jeży _ n!eprzy
tomna na barłogu. Wsrod goś 
ci przybyły z województwa pa 
cjent kliniki okulistycznej. 

Dnia 13 listopada 19S5 roku, 
po ciężkiej chorobie, opatrzo
ny św. s.akramentami, zmarł 
przeżYwszy lat 57, najuko'. 
chańszy Mąż i Ojciec 

S. t P, 

HENRYK 
RETELEWSKI Wracając -~o komendy spo

tykamy tro3kę młodzieńców 
Dwu „silniej~zychu niesie n~ 
plecach trzeciego. WyProwadzenie drogich 

.w .komendzie powoli zapeł- zwłok z kaplicy cmentarza 
ma się. Kolega z R.adia nagry- na. Zarzewie, odbędzie się 
wa bełkot „chorego na serce" dnia 15, XI, br., o godz. 16, 
który nie może pic... ' '? ";EYm powiadamiają, pogrą· 

I 
zeru ·w głębokim smutku 

:i<;?lejna. WyPrawa „w mia- ZONA i SYNOWlE. 
sto rad1owoze-m w towarzy- • ••••lllll•••allliiiliiiiiiiiiiii.: 
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